minimalne, 


a nawiąże SIPAWy pij 


Poza. . granicami „Polski . „toczy się w 
- pstatnich, empach.. ożywiona -dyskusja na 
temai sprawy polskiej w związku z poby- 
tem bar. Buriana w Berlinie, Wypowiada- 
ją opinię swą panije . „polityczna Niemiec i 


akea za pośred i ikó 
(z; y rządem aiie 
kim, a Kotem Polsikiem, Dół 1 rięót 
enuncjację ugiłują wprowadzić w gre jaknaj- 
większą ilość amgumentów, Wezystkie te 


wy wskazują n na to, że sprawa. polska znowu 
weszła ną porządek 


k: dzieńny, — już nie jako 

ióka, lecz jako problem, któ- 
ry domaga sie stamowczego załatwienia ze 
względu na interesy wewe zne zainteresb- 
wanych w miej mocanbw. + 0 000 


sra idena a RE 
gna tak Austria jak i Niemy: 
wę polską, Na tem tle kr 

WY: raźniej dwie dro: gi; jedna 
iey Gatiojg.w v tarmogi z 


leżnej Polski, złączonej koarena z Rze- 
szą niemiecką i środkową Europą. | 
i Taki pumkt widzenia państw Gada 
jest zupełnie zrozumiały wobec tego, że Fol 
ska nie zdołała stać się subjektem, lecz pozo 


stala objektem. Zbieramy teraz oblite owoca 


polityki, forsowanej przez narodówą demokra- 


"cję — polityki złudzeń i ślepej wiary w silę. 


Rosji, w życzliwość koalicji, Widzimy, do cze- 


go doprowadziło przyszłość maszą nieliczenie 


się z istniejącym faktem, że Polskę zdobyły ma 
Rosji Państwa, centralne i że one, dzierżąc ją 
w Swem posiadaniu, mają siłę decydowania 
„według własnej woli o jej losach. Gdyby nie 


bezwzględna ! opozycja, wobec wszęlkich ; poczy» 


` nań w kierunku stworzenia. państwa polskie- 
go w oparciu o państwa centralne, prowadzo- 


- mą tak przez Koło międzypartyjne, jak żywioły 


skrajne, niewątpliwie Polska, jako czynnik, 


przedstawiający dla państw tych sojuszniczą 


a „wartość, znal taby się przy stóle konferen- 
eyjnym. Mogłaby wówczas, zależnie od swej 
„ małerjalnej siły, wpływać w większym lub 


| manięjsz rm stopniu na to, by przy rozstrzy- 
ganiu o dej Tosach brany był pod uwagę nie- 
pesa tera: s Niemiec i Austeji, lecz także Pol- 


| „ obecnie stwierdzić musimy r nieżbity fakt, 
i jasno zdać sobie z niego sprawę, że widoki 


takiego: uwzględnienia naszych interesów, kłó- 
reby nas choć w części zadowolić mogło, są 
Zmniejszają się ore ZAŚ jeszcze 


4 


- bardziej wobec stanowiska, jakie zdaje się za- 


` jać chce nasz rząd wobec anyk è dwóch. kone 


: oepogi. ẸRU CE M apa. 
| - Zewnętrzne. omaki riie na to, że 
Ę skiego, fo znaczy wiąz i 

| Rp Poski wrar c ż | al 


s 


i | w ac monar 


nowiska, nie wi śni, gł y 


zania austro - pol- 
ia w tej czy. innej- 


j Pamny. Marji 26; 
omży l Bgszinte. 


Towasżówi F, Gomuliński: Pło 


KANTORY: W TES y Kolus 


chylić się może ia fe inej : a odi 
cić drugą, o ile na podstawie mniejszego H 


większego uwzględnienia postulatów, warun ` ku 


kujacych państwu normalny rozwój, doszedł 


do przeświadczenia, że ta, a nie inna konce pe 


cja jest wskazana w interesie przyszłości, 
Rozwój stosunków na wschodzie pożbawi 
Polskę takiego. jej znaczenia dla państw © 


gla es stając otwarcie w 


działać z niemi w odwróceniu Meberpiemsi: | 


stwa rosyjskiego. Państwo niemieckie pora- 
dziło sóbie bez nas w powaleniu: kolosu tosyj 


myśli naszych interesów, 


Inaczej. Sprawa przedstawią się przy TOZ- 4 
wiązaniu austro - pólskiem. W tym wypadku 
stosunek Niemiec do Polski nię mógiby być rA 
natury rzeczy tak ścisłym, by gwarantował sta- 


łe bezpieczeństwo. W takim wypadku Niemcy 


dążyłyby do takiego uregulowania, które Ta- 


bezpleczatoby ich granice, Tu już. nie byłoby 
mowy o jakiemś nieznacznem regulowaniu 


granicy, lecz o przyłączeniu większych tere. 
mów. Niedawno temu wskazywaliśmy na arty- 


kut p. Cleinowa i rozwinięte w nim teorje co 
ieczności a saga do Prus linji B u- 

gui Wist Yn. 
Nie tutaj miejsce na przytaczanie wszyst- 
kich argumentów pro i contra, przemawiają- 


eych za takiem lub innem rozw (EP spra- | 


wy polskiej, 
W tych jednak warunkach, W „jakich znaj- 


 dujemy się obecnie, postulatem naszy m, który | 


możliwy byłby do zrealizowanie, jest nie- 
rozdzielność Królestwa. 
waliśmy niejednokrotnie i konaekweninić na 
to, i uważamy w dalszym ciągu, -że przede- | 
wszystkiem to powinno być dążeniem naszej 
polityki. Wszelkie inne rozwiązanie, choć 
mieć. może pod innym względem korzystniej- 
sze widoki, godzi dotkliwie w tę zasadę, tó- 
ra po tylu doświadczeniach podziałowych po- 
winna pozostać w dążeniach naszych naczel-- 
nym postułatem. Nie zabezpiecza go rozwiąza” 
nie austro « -pols skie, przeciwnie, przypuszczać 
możemy, czyni go iluzorycznym, i + 
„Jak. zaznaczyliśmy, uie znamy intencji rzą- 
du polskiego, ani dróg, jakiemi postępować 
zamierza wśród rał, w które Polskę wpląłała 
bezczynność, brak odwagi zdecydowania się 
na wysiłek, pogoń za popularnością ludzi, któ- 
rym ster dosial się do ręki. Nie wiemy też, 
ma jakich realnych zobowiązaniach opiera 
swę skłonności i czy zobowiązania te gwaran- 
tują dostatecznie naszą niepodzielność i zyska- 


ie | mie nieodzownych warunków rozwoju. 
Ę alaniałyby m, tej dwwiii 6 mę do. takiogo sia 5 
"nia a „dle mh ORO age | | 
ż | zdięć jest od tego, by mogło popierać cal | 


'Wnosząc jednak a tego, z jakiemi trudna 
ściami walczy Kolo Polskie w Wiedniu i jak 


iole dra Seidlora, sakie možem y, że JWR 


tralnych, a szczególnie dla iwo jaki z mo- z 


Wskazy- 


1y, społeczny i literac 


skiego; a „dla zabezpieczenia swych granio "m" za 


| gerencję o rezultacie berlińskich rokowań z 
ministrem dla Galicji, dr. Juljuszem Da 
dowskim i z prezesem Kola Polskiego, hr. 


| wiedeńskiej „N. fr. Presse“ miał sposobność 


/ lecz zabezpieczą swo interesy w sposób wyżej 


cyjskim, dr. Twardowskim, który, jak wiado- 
| mó, jest również inicjatorem niemiecko ~ pol- 
i tyki polskiėj. Wówczas kwestja regulacji gra- | 
nie nię miałaby istotnego znaczęnia dla Nie- 
mieć i pod tym względem wypaśćby mogla po, 


wadzi to rozwigzaniè? 


| formę zamierza się przybrać to` rozwiązanie. 
| Zasadniczą jednak linją wytyczną będzie zje- 


dą Polską kongresową w awiązku. 


_dziewanie porzucono austro - polskie rozwią- 


PPE Soni żyj da WEED ARA EAN 


ak A 1 tom,» za; 1 wyraz, e aajniej 75 łan. 
Hadnstóos dhidi Mia. 1.58 za wierse owy GW: 
wiersz potitówy (str & szpik | > 
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in. Kuriera Plock.“ Fanjantos: ul. Zamkowa 11; oraz w 30584 OU, Kaliszu 
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cze dodał, że > Polcy mogli skonstałować, iż 
poglądy, panujące w Budapeszcie na sprawę 
podziału Galicji, zgodne są z ich własnemi. 

Na pytanie o widokach porozumienią po- 
między Polakami a Niemcami i w sprawie u- 
możliwienia zwołania parianreni opan mi- 
nister: 

m My, Polacy, żałujemy bardo, żę społe- 
czeństwa niemieckie częstokroć nie zrozumia- 
ło i w zbyt ostrym sensie tłomaczyło sobie u- 
chwały krakowskie. Dążenia, dotycząca pol. 
sko - niemieskiego porozumienia w- Austrji, 
są bardzo usilne, i jak się stanowczo spodzie- 
„wam, mogą liczyć na widoki powodzenia. Już 
tylko ze względu na ułatwioną przez to dzia” 
łalność hr. Buriana przy przeprowadzeniu dal- 
szego ciągu berlińskich narad, mię wolno za- 
'pominać o porozumieniu. pomiędzy Niemcami 


nasz nie posiada, A w ta- 
z og e, i 


tot M o. poi w ni tych i jego życzeń, 


wskazany. 

ow) naród zaakcepiuje taklo rezultaty 
stanowiska swego rządu, wątpić” 'mależy, nało» 
miast nie ulega kwestji, że historja sę na 
niego wyrok ROBERTA 


| Tuama miten 


AED 
EJ 


m gaiii. - 


- Niemiecki ika Heey hr. Hertling | a Polakami. 
przybędzie wkrótce do Wiednia. Celem jego — Jakiż los szłości 00 eku] wojsko 
wizyty jest dalszy ciąg rozpoczętych rokowań. a> | w. przy o ona i f 


Hrabia Burian po swoim powrocie odbył kon- | J Ronwiązanie tej, całkiem jeszcze nie 


„adecydowanej sprawy — rzekł minister -= 
jest najściślej związane z rozwiązaniem poł: 
>» AE PURWOT AR, 


LI L mti 


W A REA 
(Według referatu p. Stefana  SŚmoleńskiego). 


-Organizacje pomocy w okupacji austrjac- 
kiej przechodziły różne koleje. W pierwszych | 
chwilach organizacje takie powstały samo-' 
wrzutnie i czyniły zadość najbardziej palącym 
potrzebom, miały jednak charakter pracy lo- 
kalnej, dorywczej i rozbieżnej. Później ośrod- 
kiem stał się Centralny Komitet Obywatelski, 
ujednostajnił on akcję, utworzył sieć komite- 
tów guberujalnych i zasilał je znacznemi fun= 
duszami. Po ustąpieniu wojsk rosyjskich or- 
gdnizacje ©. K, O. nie przestały istnieć i pro- 
wadziły dalej akcję ratowniczą. Na miejscu C. 
K. O. w dwa miesiące po zajęciu Lublina poe 
wstał Główny Komitet Ratunkowy zrazu pod 
przewodnictwem ś. p. Henryka Dembińskie- 
go, później Juljusza hr. Tarnowskiego, Jana 
Steckiego i Juljusza Zdanowskiego. Zasada 
podziału komitetów została terytorjalna: by- 
ły komitety = gminne, miejskie, powiatowe 
i ziemskie. Gminne i miejskie stwierdzają, po- 
trzeby ludności, powiatowe zabiegają o June 
dusza i organizują pomoc, ziemskie zaf == są 
pośrednikami pomiędzy G. K. R. a: komiteta- 
mi powiatowemi, G. K. R. posiada wydziały: 
ogólny, dobroczynny, sanitarny, rolniczy, bur 
| dowlany, przemysłowo - handlowy i kredydd- 
wy. Zawiązkiem lunduszów Q. K. R. było 
200,000 koron nadesłanych przez wii 
biskupi Komitet pomocy, który też był dale 
szem żródłem funduszów G. K. R, za jego b 
wiem pośrednictwem wpływały sumy, nadsy» 
dane z Vevey. Ze źródła tego otrzymano kor. 
1,067,888. W maju 1917 r. pomoc ta prawie 
zupełnie ustała. Władza okupacyjne wyma- 
czyły dla G. K. R. stałe miesięczne subsydjum 
5,000 koron, dorywczo zaś asygtowały: na ra- 
towanie dzieci dwukrotnie po 150%000 Za i 
raz 100,000 kor, na odbudowę 50,000, i 30,000 
kóron, na wsparcia dla wdów i sierot po po 
leglych — 20,000 kor. Ogólem od władz. okus 
pacyjnych otrzymano 1,063,875 koron; z kwes 
„Ratujmy. dzieci“ osiągnięto 560,955 kor,: z. 
olar i składek — 645,519 kor. Ogółem G- K. 
| R.do 1 czerwcą otrzymał 4,238,235 koron, któ- 
re z zachowaniem pewnej rezerwy podzielo-, 
no pomiędzy komitety. Oprócz funduszów o 
trzymanych od G. K. R. komitety ziemskie zę 
brały 14,609,357 kor., których użyto na schro- 
niska, przytułki, jadłodajnie, ‘herbaciarnie; 
wydawanie zapomóg i pożyczek, przedsiębior. 
a: przemysłowe, aprowizację o 
W kierunku aprowizacji. zabiegano. O da 
wóz. artykułów pozakontygensowych, organi», : 
į zowano socjalne dzialy eni u z 


Baworowskin 


W sprawie tej przedstawiciel 
odbycia dłuższej. rozmowy ż ministrem gali- 


ja 
skięgo zbliżenia, Dr. Twardowski poczynił 

nasti pujace wynurzenia: , 

. Burian nie mógł oczywiście w tak 
krótkim czasie osiągnąć rozwiązania sprawy. 
polskiej. Z okazji pobytu hr. Hertlinga w 
Wiedniu należy się spodziewać znacznego po- 
stepu w tej sprawie. Panuje przekonanie — 
mówił minister, — że sprawa polska jeszcze 
w ciągu bieżącego lata będzie ostatecznie roz- 
wiązaną, 

A w jakiej formie zamierza się przepro- | 
| 
| 
| 
i 
| 
| 
| 
| 


= Mojem adanięm, hr. Burian będzie ob- 
stawał przy rozwiązaniu austro - polskiem. W 
szczegółach nie jest jeszcze ustalona w jaka 


dnoczenie całej Galieji wrazz: Ca 


Monarchji pod berłem Habsburgów. 
-Co jednak- miałoby miejsce, gdyby niespo- | 


zanie? Czy w tym wypadku Pre OLE” 
jest jakieś inne rozwiązanie? | : 

— O tem nię nie: wiem, W każdych, jednak | 
razie muszę podkreślić, że jakiebądź wypadnie 
rozwiązanie sprawy polskiej, to w znacznej | 
mierze zależeć ono będzie od umów gospodar- | 
czych pomiędzy.państwami Europy środkowej. 
Komplęks kwesłyj. gospodziezej natury, które 
mają być uregulow ane pomiędzy Nienrcami a 
Austro - Węgrami i rozwiązanie sprawy pol- 
"skiej stanowią rowniez obecnie nierozłączną * 
grupę. 
Jakież wrażenie odnieśli Policy po SW rej 
wizycie w Budapeszcie? 

s Historycznie uizwalone wożucia przy- 
należności i tym razem nie zadaly sobie kla- 
mu. Polacy skónstatowali z największęm za- 
dowoleniem, że mogą bezwarunkowo liczyć na 
pomoc narodu "węgierskiego "w osiągnięciu 
swych politytznych celów, tembardziej, że in-. 
teresy polskie i węgierskie biegną równolegle. 
- Rozmowa skierowała się na tory rzekome- 
go bliskiego podzi alu Galicji. Kore- 
spondeni "wspomniał, że również i na We- 
grzech. z największem zainteresowaniem śle- 
dzi się nowe - , ikszlaltowanie wew nętrznej bu- | 
dowy Austrii. Panuje łam mianowicie zdanie, | 
"że podział Galicji, to znaczy utworzenie pań- 
stwa ukraińskiego graniczącego z Węgrami I i 
obawa ruchu rusińskiego na Węgrzech są 
sprzeczne z państwowemi interesami. Węgier. 
To jest również przyczyżą dlaczego dr. We- | 
kerle zaprotestował przeciwko podobnemu u- | 
kształtowaniu się stosunków państwowych. 
Następnie zapytal ekscelencję Twardowskiego, 
| czy rw czasie pobytu Polaków w Rana 
| moztrzasano również tę kwestje. 
Minister odpowiedział tw 


B, 


żrazu powstało. Centralne Biuro Zakupu, pož- 
miej Polska Centrala Handlowa. Oddziały han- 
dlowe istnieją przy wszystkich komitetach, 
spełniają one swe zadania bardzo pomyślnie 
i dokonywują znacznych obrotów. Poza Cen- 
iralą G. K. R. zwoływa! zjazdy poświęcone 
specjalnie aprowizacji, przyczynił się do utwo. 
czenia przy gen. = gub. i komendach powiafo- 
wych wydziałów aprowizacyjnych 1 spowoda" 
«wał utworzenie Kra SE: Rady Gospodarczej, 
W kierunku dobroczynnym G. K. R. wspo: 
maga ubogich i pracy pozbawionych, wydaje 
pożyczki dla inteligencji, opiekuje się dzieć- 
mi, subwencjonuje pokrewne instytucje po- 
mocy. Schronisk i przytulków liczy w okupa- 
cji austrjackiej 160, kuchni, jadłodajni i her- 
baciarni —— 80. Na Wydział dobroczynny do 
dnia 1 czerwca r, b. G. K, R. asygnował kor, 
105,922. Komitety wydały 7,479,573 kor. 
W kierunku sanitarnym: G. K. R. utrzy- 
muje 12 szpitali i ambulatorjów, zabiega o do- 
wóz lekarstw, opiekuje się niemowlętami, 
tworzy żłobki, stacje żywnościowe dla dzieci. 
W akcji tej jednak trudność stanowi brak 
funduszów i niemożność otrzymania więk- 
szych ilości tłuszczów. Przyrzeczone subwen- 
cje władz zawiodły. 
W kierunku opieki nad ewakuowanymi i 
jeńcami: G. K. R. stara się o wypłacanie im 
regularne zasilków od władz, wspomaga jeń- 
ców w Austrii, zabiega o ich zwolnienie, zaj- 
muje się ich powrotem. ` 
W kierunku odbudowy: G. K. R. zajmuje 

się odbudową zrujnowanych siedzib, uświa» 
damia ludność o potrzebie racjonalnej w tym 
kierunku pracy, organizuje komitety budo- 
wlane, zabiega o tani budulec i uruchomienie 
cegielni, ostatnio utworzył patronat Stowarzy- 
* szeń budowlanych, dokonywa pomiarów, spo- 
rządza plany, gromadzi materjał statystyczny, 
który obecnie obejmuje 140 miast i smiaste- 
czek okupacji. 
W kierunku statystycznym Wydział sza” 
cunkowy dokonał oceny strat, które wynoszą 
128 miljonów rubli w złocie. | 
W kierunku kredytowym: G, K. R. wy- 
jednal wypłatę za kwity rekwizycyjne, z któ- 
rych część używana jest na zapomogi do uru- 
chomienia gospodarstw. Z kwitów na 4 miljo- 
my kor. wypłacono poszkodowanym 1,229,549 
koron, pożyczek wydano 400,450 kor. 
Wydział rolny G. K. R. opiekuje się w 
trudnych warunkach produkcją rolną. 
Wydział handlowo ~ przemysłowy G. K. 

R. organizuje poszczególne gałęzie przemysłu, , 
reguluje dostawę surowców w szeregu komi- 
sjach: rozdział węgla, rozdział artykułów tech- 
nicznych, obrót żelazem i t. d. 
Ponadto G. K. R. opiekował się szkolnie- 
twem, dziś przyjętem przez rząd polski, in- 
terweniuje wobec władz w sprawach finanso- 
wych, ada RSE it pa 
Słoem G. K. R. w ciągu trzech. lat wyka- 

zał dużo energji i duży zasób aspiracyj społe- 
czeństwa. Przygotował wielu ludzi i zespolił 

. ich w pracy dla tej lepszej przyszłości, na któ. 
Tą wszyscy czekamy, 
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uisome Reims. 


Szalejąca na zachodnim froncie walka, li- 
stę swoich ofiar powiększyła jeszcze o jedną 
ofiarę. Reims, owa perla Szampanii, zwane 
też Atenami Francji, jedno z najpiękniejszych 
i najbardziej architektonicznych miast zacho- 
du, leży w gruzach. Niedawno tętniące życiem 
i olśniewające to miasto, dziś będące tylko 
ruiną, zwiedzał korespondent prasy skandy- 
auawskiej i opisuje obecnie straszny obraz. 

Już począwszy Z Epernay okolica i droga 
ciągnąca się przez doling Marny i t. zw. góry 
Reims, jak również przez plaine de Reims, 
przedstawia ciche, leżące odłogiem pustkowie. 
Cisza cmentarna, ani śladu człowieka, gdyż 
całą ludność ewakuowano, a na środku tej u- 
marłej równiny — gigantyczny zwał dymią- 
cych gruzów — to Reims! 

W promieniu kilkumilowym, dokoła tych 
gruzów, sterczą szkielety podartych pociskami, 
opalonych drzew, ziemia zryta i skopana do- 
tknięciem szrapueli, oto wszystko co pozostało 
z tętniącego życiem ongi miasta. Na pierwszy 
plan wysuwa się równo ścięty, brunatny mur, 
wznoszący się niby olbrzymia pokaleczona bra- 
ma. Jest to fasada katedry, otoczona dokola 
płomieniami i klębami dymu. Za miastem w 
odległości 1800 — 3000 metrów, łukowatą li- 
nją ciągną się pozycje niemieckie, z których od 
września 1914 r. na miasto padały masy po- 
cisków, niszcząc je powoli, Największe znisz- 
czenie szło z pozycyj Brimont, Vitry i Nogent 
l Abbesse, 

Pierwszą ofiarą bombardowania padł ra- 
tusz, Mieszkańcy: jednak w liczbie 120,000 pro- 
wadzili dawne życie, chroniąc się do piwnie 
i podziemi. Dopiero kiedy z końcem roku 1917 
i początkiem bieżącego, bombardowanie wzma- 
galo się, a miasto codziennie było zasypywa- 
me pociskami, mieszkańcy pod przymusem za 
częli je opuszczać, tak że na wiosnę z całej lud- 
ności pozostało tylko 3,500 osób. Dziś niema 
nikogo. 

A nad miastem szalał huragan armatni. W 
przeciągu tygodnia armaty grzmiały pod 
Reims bez przerwy. W ciągu 7 dni spadło na 
miasto 75 tysięcy granatów wszystkich kalj- 
brów. Naturalnie, że © ratunku nie było mo- 
wy. Pożary wybuchały nieraz w kilkunastu 
miejscach bez przerwy. 

Przedmieście. Vesie jest NA naj- 
mniej zniszczone. wszystkie jednak dowy nia 


posiadaja szyb. Lecz żuk ma za bime paz d 


O e i EPP anwani iin Ko 


kupiony przez miasto jako muzeum. Z ratusza. 


| 
i 
| 
i 
| 
koniu, którą obłożono worami z piaskiem. i 
- . Daremnie poszukuje się calego domu, 
pozostała tylko fasada, hale są zrujnowane, jak 


ny. 
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(1 Kościół Saint Remy. 2 


ską i mostem ponad kidam obraz zniszeze" 
nia zwiększa się, ulice zawalone są gruzami. 

Główna ulica rue de Vesle i place Royale, 
przedstawiają się, jak po trzęsieniu ziemi. O- 
całała tylko słynna statua Ludwika XV na 


twa oma tad w Ro 


| "Sztokholm, 21 czerwca. — 
(Telegram W. A. T). s) 

Pet. Ag. Tel, donosi: 
wojennych przeciwko  Czecho - Słowakora 
Runął również przepiękny teatr. Z innych 
gmachów, jak liceum, muzeum ruiny... Naj- 
Rar stosunkowo uszkodzeniu uległ o- 
yginalny La maison des mucisiens w rue de 
Tambour, -— dom pochodzący z 16 wieku, za- 


i rozstrzelania wszystkich osób, przyjmują- 


również wszystkie hotele i najstarsze ulice 
miasta. 

_ Tu i owdzie wygasają do reszty pożary. 
Z dawnych MosZACYW pozostali tylko nie- 
liczni. 

Od czasu do czasu zabrzmią głucho kroki 
welodzących oddziałów, czasem nad miastem 
przeleci eskadra samolotów. Są to jedyne o- 
zmaki życia, jakie wyczuć można w az 
R eims. NE 


bom, które pomimo zakazu - usiłować będą 

przekroczyć Wołgę pod Samarą. ; 
Donoszą, że Czecho - 

szy Samare przez bombardowanie, zastogo- 


no. Proklamowano konstytuanię. 
Oddziały gen. Dutowa, które przyjmowa- 


spełniają służbę policyjną. Zdaje się, iż kontr- 
rewolucjoniści nie liczą się z możliwością u- 


- Mila u tomi (IE ZA TA 


Genewa, 21 CZETWCA. 

i "Dzienniki francuskie wyrażają przekona- 

nie, że obecna pauza na troncie zacho: dnim dłu- 
go nie potrwa. 

„Temps“ niemiecką diensywę ie nie 
uważa za skończoną. Nastała obecnie przer- 
wa, która ma posłużyć do przegrupowania sił. 
Jak długo jednak to potnwa i gdzie da JAY 
najbliższe uderzenie? 

Jednolite dowództwo wojskowe koalicji 
musi brać pod rozwagę wszelkie możliwości i 
wyzyskać obecną pauzę na świągnięcie r rezerw 

i wogóle na umocnienie się. 

„Journal des Débats“ pisze: 

Stawiano ostatnio różne hypołezy. Nie 
chcemy o tem pisać, jednak musimy zazna- 
czyć, że musimy przedewszystkiem utrzymać 
stanowiska, które są w naszych rękach i unik- 
nąć obsadzenia przez wroga pewnych okolie, ` 
których utrata mogłaby pociągnąć za sobą fa- 
tame konsekwencje. 

Pomoe amerykańska okaże się wystarcza» 
jącą jeżeli $ię przy tych punktach utrzymamy 
— zamałą gdy je będziemy musieli oddać, - 

„„Nouvelliste de Lyon" maluje straszliwe | 
spustoszenia koło Compiègne i niestvchane na: 
Pies walk, jakie toczyły się w: tych okolicach. 


departamenty. l 
_ Naczelna inspekcja wojenna „doscai. z 
placu boju, że wojska Sowietów pod dowódz- 


rę i że ruch czesko - Slowacki zostanie silu- 
miony. | 


Słomki aoi ie W w Wiedni. 


| Wiedeń, w czerwca. 
. (Telegram W. A. T). | 


ją ze ster miarodajnych, że wdrożona natych- 
miast akcja, mająca na celu poprawę stostun= 
ków aprowizacy jnych może być uważana o ty- 
le za udaną, że przezwyciężono najgorsze. Q- 
beenie przeprowadzana jest gruntowna reor- 
ganizacja całej aprowizacji, przyczem zastoso- 
wane będą środki stanowcze. Wskazana jest 
wielka oszczędność. Zmniejszenie racji chle- 
ba trwać będzie praw dopodobnie 10 dni. - 


— krlty w parlamencie wiedeńskim. | 


' Ukraińskie przedstawicielstwo parlamen- 
tarne odbyło tu pod przewodnictwem preżesa 
'Petruszewicza dłuższą konferencję, na której 
poruszyło następujące uchwały: 

| „Ze względu na ciężki kryzys parlameniar- 


| stycznej polilyki aneksji ukraińskich terytor- 
jów Chelmszezyzny, Pedlasia i Galicji wschod- 


iegależny kościół ukraiński, 


Kolonja, 21 czerwca, 3 


„Kólnisehe Volkszeitung“ donosi z ukrajń. 
skiego źródła z Berlina, że 20 czerwca rozpo- 
cżyna się w A ukraiński synod kościel- 


nia ukladów zawartych z państwem ukraiń- 


przedstawicielstwa parlamentarnego stawia 
następujące przedwsiępne warunki 


eA obrad będzie uniezaleźnie- współpracy Ww parlamencie austriackim: 


nie ukraińskiego kościoła od desa | ters 
kwi prawosławnej, 

„Synod pózatem zadecydować Mur m ato- 
aa ezyli AA niezalaż: ER 


rodajaych że: | 
> sd) uklad pokojowy, zawarty w Brześciu. 
XA B- że 


5 Sa p D bodzio e apeiniona d dawne iai 


: re 5 *plradńskich wę 


* | | oświadcza gię za zawołaniem 
-i by to jednak miało nastąpić za cenę żądań 
stawianych przez Polaków, matenczas bylaby 


gen. Miasnikow wydał rozkaz zaaresztowania | 


cych udział w ruchu kontr-rewolucyjnym w | 
sferze frontu bojowego, przedewszystkiem zaś | 
na przestrzeni od Symbirska do Syzrania. Te 
same Środki stosowane będą przeciwko. oso- 


Słowacy, uszkodziw- 
wali terror przeciwko czerwonej gwardji i 
członkom zarządu miasta, których rozstrzela+ 


ły udział w organizowaniu białej gwardji, |. 


trzymania miasta, gdyż opróżniają, wszystkie | 


twem_.Podwojskiego. wkrótce wyzwolą Sama- | 


Do „Wiener Mittagszeitung" ok 


Wiedeń, 21 czerwca. | 


ny, przez Polaków spowodowany, którzy kry- 
| zrs ten wyzyskują dla swych celów imperjali- 


niej — ażeby skłonić rząd austriacki do zerwa-- tykuł w „Daily Expres", 


skiem = pełne zgromadzenie ukraińskiego 


-wo rewidować wszystkie 


„ Rewizja owych okrętów jest koni Po. 
«ją ta zdaje i sis) 


sgim dopiero po ostrych w eska. i 
„dra miala d n 


246 w ostatnich dniach diczóno 


"na to: 


swej 


Zabezpieczenia ze: stony. try ników. miae 


reprezentacja ina entarna 
parlamentu. Gdy; | 


iUbralńska 


ukr, neprezćniacja pariamentarna ZMUSZONA 


| przejść do najostrzejszej opozycji i tak w par- 
„| lamencie jak i poza nim stosować najbandżiej 
-| skuteczne środki walki W obronię P> 
i me praw na 


w gali R ii 


- Frankfurt n. M, 21 czerwca. - 
a - @elegram W. A. Th 
Wiedeński korespondent . 


. 
OT S 


„Franktirier 


4 Zing.“ donosi, że obecnie t, zw. austro - poj- | 


skie rozwiązanie kwestii ne niema žad- 


> nych widoków, RA i 


tutaj połów rój lata: 
|do Kijów, 2. czerwca. 

|relegram Ww. A. Th :* "A pe. 
Dóbinie posiedzenia konferencji podojo- 
wej nosyjsko - ukraińskiej poświęcone byly 
sprawom granie. Ukraińey ‘opierali się przy 
tem, aby uznano Krym za część składową pań- 
stwa ukraińskiego, natomiast Rosjanie zapro- 


-| ponowali kompromis:  rozstrzygnęcie tej spra- 
| wy, przez referendum ludności | koje 


_ ulg Bialos W jawie, 
eż Kijów, 21 czerwca. 
Fao + Glelegram w. A. TJ | 
Nadzwyczajny poseł. białoruski Skirmiunł 
Konterował a ukraińskim ministrem spraw za- 
4 granicznych, przyczem. stwierdzono, iż nie ma 


żadnych punktów sprzecznych. 


- Skirmunt wyraził nadzieję, . i Nieme 


= 4 wkrótce uznają pony: Białejrnei. 
Dowódca operacyj |. 


Ml ati zdwiay. 


- Bem, 21 czenyca! 
T (Telegram W. A. T) 
„Populaire du Centre“ donosi, że- usiłową: 
mia Clemenceau wciągnięcia Briand'a ai Bar- 
thou do. gabinetu mie powiodły cię z | pów rodu 


ich odmownego stanowiska, > 


Znów zaczynają mówić © pódku Otónea. 
cen. 

- Briand i Barthou rywalizują ze i © to- 

tel prezesa ministrów, niemniej przeto nie jest 


wykluczonem skoordynowane ich dzialanie. Í 
utworzenie wspólnego gabinetu. 


„Miło | niljony stat tani © 


Genewa, 21 CZEPWCA. 


-Z mad granicy francuskiej „donoszą; 

Rząd francuski unikał dotychczas bojaźli- 
wie podawania knwawych strat Francji w woj- 
nie powszechnej. Dlatego. tembardziej na uü 
wagę zasługują pewne dane, jakie podał pet- 
nomognik francuski w Ameryce, Tardieu, W 
okolicznościowej mowie, 

- Francuskie terytorium Alebea 
przed marcową ofensywą przez Niemców lî- 
czyło ludności 35 miljonów, z czego 7 i pół mil- 


jona ludzi pod bronią i półtora niona zaję: 
tych w fabrykach amunicji. | 


Straty wynoszą 2. 600.000 - w zabitych i 
wziętych do niewoli, z czego. edia a więe 


1.300.000 samych zabitych, 


Obecnie w strefie wojennej stoi cokolw iek 


mniej niż 3 miljony Francuzów. 


lula A Legluga holenderska. 


RE __ Berlin, zl czer WEA 
. (Telegram w. A. T.). 

Komunikat Biura Wolffa: | 

Eskadra rządu holenderskiego, która. mia- 
ta dziś zrana udać się do Indyj holenderskich, 
nie może narazie rozpocząć swej. podróży : a 
powodu trudności, które wynikły | Przy sporzą- 
dzeniu dokumentów podró óży. Rząd bolender- 
ski oświadczył, że eskadra użytą zostanie jedy- 
nie dla oficjalnych cełów rządu. holenderskie- e 
go, pozostających W związku z koloniami. ho- 
lenderskiemi i, że rząd. holenderski godzi „się 


ma przejrzenie dokumentów, . lecz nie Rx 


tolerował rewizji okrętów. 


„Jednocześnie ukazał się półurzędowy ar- 


który przytoczywszy 

całą masę stw i podejrzeń co do kan 
nikacji pomiędzy Niemcami a Belgją przez te- 
ren holenderski oświadcza, że Amglja ma pra: 


okręty bez wyjątku 
się zapadła w gabinecie 1 
wyjechać dziś o godz, 10-6j ZTanĄ, 
tu z pewnością 
l : Anglja unikać będzie. e 
» ssa Tewa nin pam 3 


g 


- gaoi eee kwasy 3% woj w" = 


c i W ten spozób paca w dnia: pada i 
| dualizmu życzenia narodowe- „południowych 


„| Słowian. 

| Terytorjum Węgier wzros loby przez wóie. 

„| Jenie krajów południowo - słowiańskich Au- 
sirji, jako też Bośni i Hercegowiny o 68,988 
aa kwadr. z 8,188,000. mieszkańców. Jakąż 

*ompensatę dostanie za przyrost ten Austrja? 


lizm polski. przyłączenia Królestwa 
Polskiego do Galicji. i stworzenie z tych 
dwóch krajów, ańtomomicznego . teryforjum, 


sunk, jak południ 
Węgier „zrekonstriowaną zostałaby równowa- 
ga między obu połowami monanchji. . 


glądalą struktura państwa Hbsbirgów.  . 
_Gałość nosiłaby nazwę monachji ausiro - 
1 pierwszy 


zustrjacko-wę- kie kraje dziedziczne, 


stwo Polskie z Galicję, 2) z- Korony św. 


K: Ę 
nowa, sa roato-Serbje). 


dak dm vdal. forma, sub- 
najodpowiedniejszą do moze. 


A obo ape RR ne komisje dla spraw wspólnych. 


guja ' na à- apoejaloa, uwage.. 


erem 


Sforsowanie s 


sprawa. pol udn 
{niema Ee > ani W: girn ani na Wẹ- 


Dzis już 


grech, któryby. nie uznawał konieczności jej 

- wóbwiązania. Przyznał to zresztą dr. Seidler i 
Si de Wekerle; Południowi Słowianie znajdują 
„Siew korzystnem położeniu, a to z tego powo- 
torjum. ich jest etnograficznie ZWAT- 
-że pod. „względem obszaru można bę- 
“izis znaleźć łatwo zadowalające. wyjście, Są 
| oni wig w dk opraw © wiele lepszej, niż np. 
-Cxesi, których kresy, zamieszkane są, przez 


gicznego na froncie południowo « zachodnim, 
należy oprzeć wszelkie wnioski co do akoji 
jaka podjęła tam zostanie, lub zostal 

ze strony wojsk włoskich, czy też austrjacko- 


węgierskich. Ponieważ rozpoczęła się właśnie 


| ołudni, wi Słowianie postawili już swój 
program, Pod adresem monarchji skierowana 
z jest deklaracja m 80 maja 1917 r, program. 


stej bitwy had Isonzo. 


„mii narodowy“ skrystalizowany jest w 
_ „mahifeście, wydanym na Korfu w lipcu 1917 Adrjatyckiego przez Gorycję do Tolmeinu by- 
r. Można mieć o tych deklaracjach różne poję. | ła główną linją bojową Włochów we wszyst- 


„Sie, w. każdym jednak razie dowodzą one, że 
awa południowo - słowiańska istnieje i że 
najszybciej musi być załatwiona. © 
"Któż to są południowi Stowianie? Zali- 
czamy do nich Słoweńców w południowej 
Styrii -w południowej Karyntii, Krainie i Pu- 
bnzeżu, Kroatów w Kroacji, Siawonji, Dalma- 
„ajii Istnji, a dalej mieszkańców Bośnii i Her- 
„cegowiny. (Autor artykułu wylicza tu tylko 
Słowian pols mieszkających w obrębie monar- 
“chji austrjacko ~ węgierskiej). Gi południowi 
 Slowianie znajdują się dzisiaj, jak wiadomo, 
w trzech państwach. Słoweńcy przynależą da 
 Austrji, Kroaci- częściowo do Korony św. 
Szczepana, częściowo do Austrji, mieszkańcy 
Bośniś i i Hercegowiny wreszcie do terytorjum 


tu gorycyjskiego, a walki staczańe : przez Wło- 


Mrżli Vrh, Vrsic i w kotlinie Flicz są nieza- 
pomnianemi. Walki te miały jednak na celu 


aniżeli większe zamiary ofensywne. 


- -obu państwom wspólnego. punkcie groziło ruńięciem całego ironik x 
-Najtrud: iej będzie zadowolić Stoweńców. | bliżej Gorycji następowała. Aatarcie, tew nie- 
-Osiadli są oni. na obszarze wiodącym z Wied- | bezpieczniejszęm.. stawało się DNQ.: 


pie dó Adrjatyku, przez kraj ich przebiega li- 
nja. kolejowa wiedeńsko - trjesteńska, do któ- 
rej nawet w tych dniach buduje się linię rów- 
nojegłą, i linja wiedeńsko-monachijska, etno- 
` graficznie zmieszani są z Niemcami tak, że o 
W dzieleniu ich z Austrji myśleć nie można. 

- Stanowić oni mogą hajwyżej enklawę państwa 
południowo-słowiańskiego w Austnji, Wszyst- 
kie inne natomiast terytorja południowo-slo- 
wiańskie meeer pi ART >> w kk 


ŁÓW, albowiem , m sila natarcia. t 
i mesne, ia Aa je 


Rasa, 1] ( yta 

nad Isonzo. była. s sd pda R 
przełamania frontu galicyjskiego „pomiędzy T 
Tarnowem- „Goriicami,. Również tam. front ` 
Ge się rawis., R i Tównież 


>. 


tysiącami. zalega większe, stacje, przewożąc 
zrabowane mienie, by je sprzedać po cenach 
4 spekulacyjnych. „Mieszoc niki” to istna plaga 
transportu, Setki. ich z workami w ręku zale- 
„ya wagony, wyrzuca brutalnie . „publiczność, 
niszczy urządzenie wagonów, tak, że już teraz 


""h imiuwa tk in 


(Dokończenie). 


-W tych warunkach życie kolonij P> 

W obu. stolicach nie może toczyć się, nawet w 
po nonmialnych torach. AV Pe- |: 
u panuje zastój niemal zupełiy. Kur 
sy Uniwersyteckie Pn bardzo as a į 
mimio mo kolegjum p || 
skiego e ów W momentach | wa się. fo wsiadanie Wśród. przekleństw, krzy- 
najcięższych przeżyć dla miasta,. starała się nie 
dopuścić do zaniańcia uczelni i zapełniała au- 
R sznik, w oln ; gdy przechodziło się uli- 
narażeniem życia. Ruch wydiwnieży te 
również życie: organiza- 


Wsiadanie do pociagu należy. do” najuciążliw= 


się „wważy, że podający bagaż często tyzykuje 
| życie. © 


icz, js szkoły - i 
kiewskiej kolonji pol- 
j rah *flniejszy, do 

ę przeniesie- 
ów polskich, 

N ' Petersburgu. | 


dyploatycznych, poźwołenią władzy: .. sowie- 


nym. Zdobywałem. miejsce w. wagonie na 
;, dworcu. Kurskim półtrzeciej godziny: 


Którzy. N A 


A olifyczte jednak, zarówno W le restauracyjne to istne stajnie. Jeśli zdarzy 
ze- jek is kwi sa korzystne je- | się, że gdzieś podają ciepłą straw ę, to zwykle. 
dynie dla politykó w w stylu p. "KO owskiego | bez noży, widelców, łyżek i łyżeczek. Nawet. 


-jedla ugrupowań, które id: na większych węzłach  stacyjnych w obrocie 


- rekę: czynhikóme dbtym, A 
jatych na gruncie istotnie na 


śli ddef ywanie pr niem tłómaczą, że 


| piejki. Właściciele bufetów 
: „zabrali "na 


„| wysżystkie serwisy , „łów ariszezi* 
„POT | o 

| ki "waga osobowych, przy zhiszt 

“kon ależy do „przedsię , 


cieżkie” obo- 


| „meme anabtognia. Swa | 


reni p ść węgie 4 jed TR: ie SM 
| mierzony Rosjanom: 


«chów, obsadziły: ciągni p 
Mógłby nią być ~- „Piza aN. Z. ZA — eubdua- | 


|. | sukcesy ich osiągnięte wi dziesiątej "rena. | 
pozosiającego w. aeaa do Austrji gto: 

owa Slowiąńszczyzną -009 órzach 

| na oo od Isonzo, pomiedzy Tołmeinem 

=s $ a Gorycją, na plaskowzgórzu Kal, ab" do Mon- 

Oto więc jakby wedle tego projelkiu wye | fe Santo. Pomiędzy oddziałami temi a. posu- 1 ni i i m "e 

' | -wającemi się, na zachodnim brzegu ita | yil M | pO I 

„| wojskami miemieckiemi i austrjackigmi eigr 

: gętad się dolina Isońza. Poprowadzony. na i 

| Kalu w kierunku wschodnim kontratak wło- 

«ski nie osiągnął zamierzonego celu już chot. 

Zeze] by dlatego, 

pana, dzięlącej się znowu na a) Węgry. wła» 


węgierskiej, Składałaby się ona: 1) z aa a 
austrjadkiego dzielącego się na: a) austrjac 
b) zjednoczome Króle- 


"wym kierunku. - 
ściwe, b). WietkoKroncję (względnie Wielko | 


"Państwa subdualistyczn miałyby. wlasna, 
parlamenty i zastąpione byłyby w Wiedniu, "Boi 


względnie w Budapeszcie tylko przez specjale. (dale, które zajęto 28 października i do Udine, 


` Autor artykułu zaznacza, iż są to. sk | Z prawej strony załamał się nieprzyjacielski 


„ko narażie projekty, które ea ląkowoż „ZAW 


„1 na lewo. Front włoski załamał się, Na głę-. 


„front karyntyjski, , zaś z lewej gorycyjski. Te- 
go samego dnia wojska -austrjacko - węgier- 


|| 'w posiadanie Austrjaków. Uprzednio powio- 
| dio się Włochom umknąć przed katastrcią, ja- 


Na podstawie obecnego położenia sirate- 


' i 

L fensywy na głębokość, w kierunku ną prawo z ną p. ministra marynarki, bo o rozwód dziś w Ro- 
ała czy to. | 

karyntyjskięgo jednocześnie rozwinęły pochód, 

ofensywa austrjacko - węgierska, będzie za-. 
tem na czasie rzucić okiem wstecz, na wypad- 
ki, Które rozwinęły się ź początkiem dwuna- 


Linja Isonzo, na przestrzeni od morza 


kich jedenastu bitwach, albowiem chodziło | 
Włochom przedewszystkiem o zdobycie Gory- 
gli i Trjestu: Przestrzeń Tolmein — Karfreit | 
Saga, nad którą ciągnęły się później ohu- 
sironne stanowiska, zagina się prawie prosto- | 
kątnie i oddawna stanowiła klopot „Cadorny. | 
Tam ciągnęło się skrzydło północne jego fron- 


inaczej, Osekiy 


ny Flicz poprzez górną Tagliamento dọ gór- 
hej doliny Piave i ulabwila , pochód fedmar: 
chów u przyczółka mostowógo „Tolmeim, na 
górskie. 
: się zwycięsko między Brentą a Piavą na te- 
bardziej zabezpieczenie skrzydła kacu | 
. | staja, zdóbyciem w miesiącu grudniu Monte. 
Wogóle cały front posiadał dla Włochów . Grappa, oraz. zejściem. na równinę Bassano. 
nieszczęśliwą formę, Był mianowicie zanadto | 
wydęty, a silna „natarcie na którymķolw ięk.i.śri, na "górzystym froncie tyrolskim operacje 

i e rozwijały się bardzo powoli. Dopiero w grud- 
„niu pówiódło ` sie tam wojskom austri jackim 


2 Te pa 


e Tm, | 


S X Ą s 


z? siea, pc póptócw, teren Ae aż iao 


„znaczmić wojsko włoskie. ' 
straty, AMłosi utracili kilkaset tysięcy jeńców, 
e dział i a. ilość KO 6 WO- 


q Służba A dać aa. Kenia wiązy SR A w na. edia ma- 


pod terorem bolszewików i żołdactwa, które: 


„nów, „owa 'niedoszie. 
gdzieniegdzie grzebie. analfabeta w. szynelu, 
'szukająę. przesyłek wartościowych wśród kup 
rozrzuconych Jistów. i 


„stale nie kursują wagony. I-ej i I-ef klasy, 
„szych ptżedsięwzięć. Całemi: godzinami: odby= 


wartość dobra publicznego normą sumienia 
„zachodnio - europejskiego, widoki to. okrop- 
"ne i ódrażająca świadomość braku wszelkiej 
pewności. i bezpieczeństwa, gdzie pow szechnie 
i osobiste dobro wchodzi w grę.. 


ków i wdiki, wsród huku wystrzałów 'rewol-. 
werqw rych. Zwycięża, kto ‘silniejszy. Podanie. 
bagażu do wagonu kosztuje w Moskwie od 20 
„do 40 rubli, a kwota ta dziwić nie może, jeśli 


„dyż ta zmora, gniotąca jażń ludzką „mole ruit 


Jada: jiko. ‘delegat „póselstwa. duńskiego k 
sua? 


| aż opowiada dalej nasz informator, profesor. 
| Pitulko <= byłem.w posiadaniu dokumentów | 


tów i prawa na miejsce w: wagonie. legacyj-. ni wojsk ustaje wszelki rich pasażerski, 


a ŻW jększa się wrżaskliwy, niesinaczny. tupe- 


. Wały nieczystości pokrywają stacje, Tokar. | 
tem i brufalny w obejściu materjal wojsk S0- 


tato w sobie wstrętnego i 
„wszystko: to. w spoięgowariu. „ujawniają. "na 


| kilka łyżeczek do herbały, a. pozątem. drew- 
piane. łyżki, które dawniej kosztowały. pół ko- 
wego porządku. Widać niesłychane | rozihiło- 4 


oo Służba . kolejowa wszelkiej kategorji stes 
oryzowana, pod ciągłą. grozą utraty życia od 


rys , jennego. Algi zdobył 
równinę wenecką. Upo ządkowanie tyb i 
wojsk włoskich można. Ras pa eTa tyl- 
ko pod ochroną angielskich dt francuskich 
wojsk. pomocniczych. Również i straty moral- 
ne nie dadzą się oceńić. 
= Minęło od tej pory pół roku. Bozaprzeńw 
nie, Włosi wykorzystali tem. czaś, zdołali za- 
goić swe rany, zreorganizywać armię i przy- 
gotować ją do vaira akojt zaczępitej dub 
obronnej: o N 
W takich wańinkacji tzpowęta się wy dm. 
ib. m. nowa ofensywa austrjacko - węgier= 
ska, przyczem okazało się, że i Włosi byli 
gotowi do podjęcia ofensywy. Z tego powodu 
wywiązałą się na większej części frontu wio- 
skiego wielka i nadzwyczaj krwawą bitwa, 
Która trwa bez Aki do dnia RSA 


PAW 


| Po przybyciu nec tront południowo ZA” 
chodni dywi: h pad dowództwem 
generała sBelowa, w dnin 24 października 
1917 r. pomiędzy Fliecz a Tohmelnemt rozpo- 
częła się wielka bitwa zaczepna, Przełamanie: 
frontu. powiodło się znakomicie. Z błyskawicz- 
ną szybkością wojska paw centralnych 
przedarły się przez Isonzo, pokonały Wło- 
ace się na południu 
minujące nad dolinami. wzgórza i zniszczyły 


armię włoską pod” wrod z% gene orata Eri i 


i 


stej bitwie nad Isonzo, mian 


vicie usadowie- 
nie się oddziałów księcia Aosty NAW ği 


a rosyjski: „rząd komunistyczny” miał dość 
ekscesów swego ministra marynarki, zwykłego tob 
` nierzą floty, obywatela Pawła Jefimowięza Dybien= 
"ki. Obywatel fen siedzi dziś pod kluczem raz m 
panią Kołłątajową, która zasłynęła niedawno, jaka 

minister opieki publicznej na. brzegach Newy. 
Mniejsza zreszią o tę damę, tymezasowo będącą, $o- 


42 aen L 


orat w asg! 
„tymczasem daty: się. odeus ağ skutki o- 


sji zupełnie łatwo. Natomiast bohaterskie czyny sa- 
mego Dybienki kwalifikują się do romansu krymi- 
3 naliiego; a popelnił je Dybienko w urzędowym cha- 
-rakterze obrońcy m. DEENS przed R Niem- 
ców; | 
* Właśnie tò obroni Narwy, a raczej jej sposoby, 
stały się przyczyną oddania p. Dybienki pod sąd, 
zaś urzędowy organ Rady komisarzy ludowych „tze 
wiestja“ wydrukował 4 maja ogromny akt oskarże- 
nia przeciwko Dybience, sporządzony przez bolsze- 
 wickie kolegium urzędowe. Akt czyta się, jak Opia 
życia rozbójników w Texasie, albo Meksyku. 
"Gdy Niemcy zbliżali się od Rewla do Narwy, 
rewolucyjny komitet obrony Petersburga polecił p. 
Dybience, mającemu pod sobą tysiąc marynarzy, 
aby natychmiast wraz z innemi oddziałami zorgani- 
zował obrone Narwy, a do pomocy mu dodano sta 
rego gen. Parskiego.  Dybienko mianował szefem 
swego sztabu niejakiego Pawłowa oraz dobrał jesze 
cze niejakiego odlewskiego (typ kryminalisty, 
jak go nazywa akt oskarżenia). 


- Ponieważ ta trójka z powodu swego nieuciwa 
nie miała żadnego wyobrażenia o taktyce i straie- 
gii, a z gen. Parskiego kpiła, przeto Narwa wpadła 
W reca. Niemców bez długich zachodów. Albowiem., 
Dybienko w taki sposób prowadził jej obronę, że 
swoja „armią skierował na ten iflank, gdzie Niem- 

| ców nie było, natomiast ogołocił drugi flank, gdzie 
Niemey nacierali, Nadto w trakcie samej operacji, a 
nawet wraz z jej początkiem,  Dybienko opuścił 
Narwę i nieszczęśliwi obrońcy nie mogli w żaden 
sposób znateźć: swego wodza. To też, gdy artylerja 
niemiecka zaczęła „namacywać” pośpiesznie . wy- 
kopana rowy strzeleckie „czerwonej armji”, cała | 
ta Huszcza ruszyła z powrolem do Petersburga. 
Niemcy, gdyby chcieli, mogliby bez przeszkody 
wejść za nią do stolicy Rosji. | 


ość: sprzymier teño „postinęli się do Civi- 


skie odzyskały. Gorycję. Już w dniu 1 listopa-. | 
da środkowy i dolny bieg Tagliamento wpadł. 


ka groziła im pomiędzy: przyczółkami mosto- 
wymi Codroipo a Latisana. Wojska sprzymie- 
czone odcięły i wzięły do niewoli przeszło 
60,000 Włochów. - 

Rozumie się samo przez się, iż armie Ail 
strjacko - węgierskie z nad Isonzo i-z frontu 


zagrażąjąc Włochom od północy i od polude 
mia. Włosi nie zdołali utrzymać się ani nad 
Tagliamento, ani też nad Livenza: Dopiero 
nad dolnym biegiem Piavy udalo się. : im uw 
E ONN nanowo, 


- Przypuszczano. powszechnie, iż logicznem | 
następstwem rozwijających się operacyj bę- 
dzie niespodziewany atak  tyrolskiej grupy: 
wojsk. sprzymierzonych, które wysunęłyby się 
z sektora południowo + wschodniego i znisz 
czyły siły bojowe- Włochów. Stało się jednak 
yego natarcia, dokonała ar- 
mja gen. Krauze, która przedarła się z.kotli-- 


szalkowi v. Conradovi. :poprzez płaszczyzny 
"Wojska generała Krauze posunęły 


reni 'Grappy, przyczem, akcja uwieńczona ZO” 


Wojskowe zdolności p, Dybienki i jego męstwo 
okazały się przeto zupełnie godnemi „kary. rewolu- 
cyjnej ; i, ale przytem wyszły na jaw i takie czyny 
nieuczonego wodza, które stawiają go narówni s 
rozbójnikami. Dybienko wyobrażał sobie, że. strze- 
ać należy nie do wroga, ale przedewszystkiem do 
ZW oich. Uznał się za jednoosobowego dyktatora i 
wraz z Godlew skim ogłosił urzędownie „CZERWONY 
teror“. 

À Jadac do Narwy, zażądał w Petersburgu z re- 
wolwerem w ręku wagonu i klasy; podjeżdżając 
do Jamburga, rozstrzelał bez śledztwa sądu dwóch 
żołnierzy Gmojewa i Szyjenkę, którzy uklękli i bła- 
gali go 0 życie. Ktoś mu powiedział, jakoby ci dwaj 
żołnierze „pędzili wódkę”, a że ło jest grzech prze 


Natomiast, z powodu piętrzących się trudno- 


ziloliy do: RACE M eletta ivozszerzenie | ea 


wy: pomiędzy: Gueto i Fenet, a stąd wzdluż 
wadwadniśgo brzegu: „Piavy aż do morza. 
“Kampanja jesienna 1917 roku osłabiła 
Pomijejąc krwawe 


<E oai RAA 


i ja dokumenty 
. Wozy pocztowe stale- ulegają rozbiciu. To | w bej irsku tracą swe znaczenie papiery sowie- 
też nikt. pieniędzy ani towaru nie posyła ani | tów moskiewskich, w Charkowie kurskich i 
pocztą ani koleją; Zresztą zarzędy kolejowe | t a i t. d. Widać jakby wysilone dążenie do 
nie biąrą żadnej odpowiedzialiości za prze- | osiągnięcią maximum wladzy- w. każdem od- 
wóz „tęwaru. Wzdłuż linij kolejowych piętrzą | rebnem ogniwie. Dwa lub trzy zepsute kulo- 
się masami resztki poczty z.rozbiłych wago- | mioty i kilkunastu żołnierzy, czasem kilkuna- 
listy, wsród których i stu- wyrostków, ładujących ustawicznie kara- 
biny i strzelających „dla wprawy” gdzie się 
podoba, to już „okręg wojskowy”. jest tu i 
„gławnowierch* i adjutant i „Szłatnyj wagon“ 
i u każdego wejścia do wagonu żołnierz z pal- 
cem na cynglu. Żeby dostać się do takiego 
„„gławnowiercha” trzeba przebyć z Pięć in- 
stancyj, Każda z nich urywa świstek papieru 
i pisze jakiś znak niezrozumiały, w każdym 
„rażie nie wyjęty z szeregu alfabetów. europej- 
skich. - Po takim tańcu na prawo i na lewo 
_ wchodzi się wreszcie do „wodza“ Bywa nim 
zwykle jegómość pękaty o fizjógnomiji semi- 
ckiej z kilkoma brauningami za basem, ie 
rzadko. z pasem pocisków kulomiotowych 
przeż ramię. "Taki „wódz przyjmuje zwykle 
strony Z. groźnie iastroszoną mina, odpowia- 
da; dfywkowami słowami, naśladując formy 


Dla podróżnego, który przywykł oceniać 


"OQdruchowo 
mózg pracuje i pyta: kiedyż. to wszystko, kie-: 


+ 3 FENIT 4 DES ` dx > 


W miarę zbiiżania się ku frontowi 


wal- 


znikają ostatnie thyłkiem przeciskające się | 
postacie, odziane w podwójnie brudny szynel, - 


„lowarżyskia” daw iliejszych lokalnych uriad-- 


wieckich. 
* Wsżystko, co. iaie carskie ` naczalstwo“ | 
gburowatego, | 


słuchając; g co chodzi i lie czytając przedło- 
onej" prośby. | Najlepiej w takich razach 
przyjść z najtsana jaż w dómu „bumagą”* i 
przedłożyć odrazu do podpisu. 
*Bróiszy sposób otrzymywania legitymacji, słu- 
žacej dp najrozmaitszych celów. Otrzymuje się 
wanie się w lokalnej władzy. Owe: charakte: ; ziukaszysty ministerjalny podpis, wyraźnie 
rystyczne dażenie do zróżniczkowania-sie w” 
jaknajdrobniejsze piad aa ; cechuje 
rzekomo jednolitą organiz vhoibzoy any ru. 
Dla „towarzyszów“ W 6 sbowiązu- 


każdym - kroku przedstawiciele: i obrońcy mo-i 


„bumażką”. można ne: 
wiąrst ZAB” 


om p 


„towarzyszów” z Petersburga, 33 


lików:, prystawów i t. d. Zwykle odnawia nie 
Jest to naj- | 


| mapisaną godność naczelnika sztabu i z taką a 
asc, iat oeg 


ż 


ral śmiercią tych dwu irzeżwych ludzi, czyli kazał 
dwom swoim marynarzom biedaków zastrzelić (akt 
oskarżenia nazywa to „prostem morderstwem w 
biały dzień). Stwierdzono, że Dybienko rozpajał 
stale swoich marynarzy wódką i sam jawnie się u- 
pila, wskutek czego „przepił” nawet S Nar- 


W pochodzie ma Narwę Dybienko zastrzelił 
dwóch, rządców majątków, a to w ten sposób, że ka. 
zał im po indagacji zawrócić do domu, poczem 
strzelił w plecy. W podobny sposób zginął naczel- 
mik jednego z oddziałów czerwonej armji (putiłow- 
skiego) niejaki Graubman, poszlakowany ©. roz 
trwonienie, Dybienko, wysłuchawszy jego  objaś+ 
mień, kazał Godlewskiemu rozstrzelać go. Godlew- 
‘ski przyparłszy Graubmana do płotu, wraz z ja- 
kimś marynarzem zastrzelili człowieka niewinne» 
go. | m" 
W Nąrwie bohaterski minister marynarki za- 
strzelił bez powodu brata nauczycielki, Wogóle 
strzelano do ludzi, jak do kaczek; praktyka takich 
„rewolucyjnych rozstrzęlań” stala się tak zwykła, 
że w „armji“ Dybienki mówiono: „chwilowo jestem 
zajęty; jak tylko rozstrzelamy, zaraz służę”. Roze 
strzelano mp. na stacji Wejmarn księcia Oboleń- 
skiego za to, że odezwał się nieprzychylnia o mary- 
marzach Dybienki.  .. 

Akt oskarżenia stwierdza dalej, że Dybienko 
«stosował także masowe rozstrzeliwania. W Jam- 
burgu za jednym zamachem rozstrzeliwał do 50 lu- 
dzi, a Godlewski, mianowany przezeń „nadzwy- 
czajnym komisarzem Jamburga", nawet do 100 lu- 
dzi. Świadkowie poprostu stracili liczbę egzekucyj. 

Jeżeli taki Dybienko mógł być „komisarzem 
ludowym marynarki', 
stolicy == świadczy to wyraźnie o tem, że rewolu- 
cja bolszewicka korzystała z pomocy typów jawnie 
zbrodniczych. Wprawdzie teraz, po przeniesieniu 
się do Moskwy, rząd Lenina zaczął przesiewać swo- 
ich działaczy przez sito komisyj śledczych, ale to 
mało pomoże sprawie. Niekulturalny lud nie może 
rządzić państwem. Bolszewicki Dybienko jest wy- 
mownym tego dowodem, 8 takich typów, jak on, w 
Rosji pelno; można twierdzić, że każda gubernia i 
każdy powiał, a nawet gmina mają swoich Dy- 
bienków. 


1 ipia ze 


Przed otwarciem Rady Stanu. 


|. lZapadła już ostateczna decyzja 00 do o 
twarcią Rady Stanu. Odbędzie się ono w dniu 
dzisiejszym przedpoł, Uroczysty akt roz- 
pocznie się solennem nabożeństwem, ipoczem 
o godzinie 1i-ej w sali Kolumnowej na Zam- 
ku nastąpi otwarcie, Ma go dokonać jeden z 
członków Rady Regencyjnej odczytaniem pe- 
wanego rodzaju mowy tronowej, której redak- 
cją zajął się prezydent ministrów dr. Stecz- 
"kowski, Na mowę tronową odpowie marsza- 
tek koronny w imieniu Rady Stanu. 
Lista obecnych na sali w czasie otwarcia 
zostałą już ustalona. Prócz członków Rady Sta- 
mu, gabinetu i geńeralnego sekretarz Rady 
„Regencyjnej ks. prałata Chełmiekiego dopusz- 
czeni będą jedynie przedstawiciele prasy. 
Asystować otwarciu będą zastępcy państw 
centralnych przy rządzie polskim, w ich licz- 
bie ze strony Niemiec pp. hr. Lerhenfeld, hr. 
Hutten = Czapski i p. Żychliński, ze strony 
‘Austro e Węgier bar. Ugron, PP. Izkowski i 
Rosner. 
Publiczność na otwarcie nie zostanie do- 
puszozona. 


kk, 
Æ 


Program pierwszego posiedzenia Rady 
Stanu w gmachu Tow. Kredytowego również 
został ustalony. Posiedzenie to odbędzie się 
w dniu dzisiejszym ©- godz. 4, Porządek 
dzienny obrad podany został w zaproszeniach, 
mozesłanych przez Marszałka do członków Ra- 
dy. Na posiedzeniu będzie dokonany wybór 
dwu wice » marszałków, czterech sekretarzy, 
jak również i wybór komisji głównej, 

Poza komisją rugów, finansowo « budże- 
tową i konstytucyjno - sejmową wyłoniona zo- 
stanie zapewne komisja wniosków prawodaw- 
czych, Pierwszem jej zadaniem będzie nozpa- 
irywanie projektów prawnych, potrzebnych 
do przejęcia różnych działów gospodarki pań- 
stwowej, i i 

e 


Obradom Rady Stanu pzcwodniczy mar- 
szalek, pod jego nieobecność jeden z. wice- 
marszalków, Wszelkie wnioski, interpelacje, 


_ odnoszenie się o głos, zapytania i f. p. agla- 


szane będą do laski. marszalkowskiej, Mar- 
szalek tedy kierować bedzie posiedzeniem 
nie za pomocą dzwonka, lecz laską marszał. 
kowska. Odbiega to od zwyczajów parlamentar- 
DE w r odpowiada jednak polskim 
zimym rejom, 
EEA ycj | Glos dzwonka zastąpi 
Kancelarja Rady Regencyj jnej zwróciła się 
była do dyrekjora muzeum narodowego p. 
Gembarzewskiego, ten zaś wykonał projekt 
łaski marszalkowskiej, wzorowanej na lasce, 
jaką w cząsie Czteroletniego Sejmu posługi- 
wal się marszałek koronny Stanisław Mala- 
chowski. Laska wspomniana będzie z drze- 
_jwa, zupelnie bez ozdób, utrzymana w kolorze 
czarnym. | = 
kg] 
„ Sprawa otwarcia Rady Stanu zajmuje juź 
Bd szeregu dni bardzo żywo osobistości 28 
Świata politycznego. Odbywają się posiedze- 
nia różnych stronnictw, frakcyj i grup polity- 
vżnych, dyskutowany jest rozkład sił w Radzie 
Pianu, możliwość ewentualnych „ Rrzesunięć 


ciwko rewolucji, więc Dybienko (sam pijany) ukae 


jeżeli mu powierzano obronę. 


„kwestji polskiej komplikuje się owa ti rudność 


| 
| 


EPE eM 


nietyia 3 że aa iti politycznych ile społecz | 
i ny thit p 

‘Kancelarja Rady Stanu eporzadzita. liste 
członków. wedle ich przynależności partyjnej. 


Lista ta nie móże być całkiem dokładną ze 


mniej na owe ewentualne przesunięcia, które 


jednakowoż będą się mogły dokonać dopiero 


na samej Radzie Stanu. | 

: W mieście znać ożywienie, zrozumiałe w tak 
ważnej chwili tuż przed tak ważnem zdarze- 
niem polityeznem. Zjeżdżają powoli członko- 
wie Rady Stanu z prowincji do Warszawy. 


Basi, m KOALA DN 


waąględu -na płynność i niezupełne jeszcze | 
skonsolidowanie się różnych grup, jak nie 


Kancelarja Rady pracuje z ożywieniem, udzie- | 


lając zgłaszającym się posłom różnego nodza: 
ju. informacyj, wystawiając legitymacja À BE 
Si TR, ; 

| ta 


Warszawie ks. biskupów, którzy przybyli do 
stolicy, aby wziąć udział w obradach _ Rady 
Stanu P moe: P6 


| ZA 
$ 


żeństwo inauguracyjne z powodu otwarcia se- 
sji Rady Stanu, które odbędzie się dziś 22-go 
b. m. o godzinie 10-ej rano w katedrze Ś-go 


„Jana: miejsca w prezbiterjum przeznaczone 
będą wyłącznie dla członków gabinetu i Rady. 
przedstawicielom iustytucyj społecz. 
„nych będą rozesłane bilety numerowane do 
„oższerzonego prezbiterjum; 


Stanu; . 


tem bilety do nawy głównej wydawane będą 


bile tów. 4 


„wta Mnene elity 
o rozwiązaniu kwestii polskiej, | 


w organie kanclerskim poświęca Oskar | 


Miiier. ostatni przegląd tygodniowy ipolityczny 


i Wiednia, a w szczególności sprawie polskiej, 
Jak wiadomo, przybył hr. Burian do Berlina z 
koncepcją austno-polskiego rozwiązania, -jako 
podstawą | rozwiązania . kwestji Eusps śnodko= 
wej. 


„Plan. ten, pisze PE stoi w Kostek 


towanych i przedłożonych w Niemczech, 
gdyż według doświadczeń niemieckich właśnie 
sprawy gospodarcze największą  uastręczają 


tatu sojuszniczego. To też sprawy gospodar 


pracy nad budową Europy środkowej. 
wa polska“, pisze autor, jest sama w sobie tak 


narażone na szwank. 


stworzenie zw iązku Europy środkowej, dopro- 
wadzenie ezemprędzej do porozumienia gospo- 


kiej. W- tej dziedzinie porozumiano się też z 


rzowi Wilhelmowi w głównej kwaterze. 


ma sprawami, t. j. nagd przymierzem gospodar- 


krzyżują się bowiem nietylko najróżńorodniej- 
sze interesy państwowe Niemiec, Austro - 
Węgier, Polski, Ukrainy, Galicji wschodniej — 
lecz interesy te są przytem nierzadko przecz 
ne, a. w dziedzinie gospodarczej niekiedy nie- 
uchwytne. 


zakreśli 
przez nieznaczne prawie przesunięcie sw ego 
czynnika sily prowadzone na niebezpieczne 
tory, z których niepodobna już go congé. 


zatem jedną: 5 najbardziej odpowiedzialnych 
czynności męża stanu i nie bez powódu większa 
część konstytucji szczególny nacisk kładzie na 
nienaruszalność terytorjum państwoów ego. W 


jeszcze przez to, że chodzi o stosowną decyzje 
nie jednego tylko państwa. Polska ma bowiem 
wejść w śłosunek do obu państw centralnych 
i to w tèn Sposób, aby to odpowiadało intere» 
som całości, t. j: interesom ws szystkich w Euro- 
pie środkowej imteresowanych państw. 


Kwestja polska była po rozbiorach zrazu 
wspólną obu mocarstwom centralnym, atoli z 
czasem. dla każdego z nich odmiennego nabra- 
ła znaczenia i innej formy, aż „doprówadziia 
w „Auskrji: do idsi iryalizmu, mającego zapew- 
nić Niemeóm austriackim przewagę w monar- 
chji. . pad w Niemczech, gdzie zrazu. udnoszo- 
ię sMypatycznia co tej kanodpoji, a Przy 


Komanikują nam, że na NEE aa 


pozostałe poza- 


w piątek od godziny 4—6 popoł. przez biuro 
Rady Stańu w gmachu Tow. kredytowego m. 
Warszawy. Do naw bocznych wstęp wolny bez 


w zupełności podróży hr. Buriana do Berlina | 


cyjnem przeciwieństwie do projektów przygo” 


trudnem dziełem, że z niemieckiego punkit 
widzenia nie byłoby praktycznem, uważanie | 
jej za punkt wy jścia całej pracy, gdyż inaczej ; 
pożądane z obu stron przyśpieszenie byłoby 3 
i walą gie też w tym Kierunku. 
| mniej lub więcój odpowiedztalna dyskusja pie | 


Państwa koalicyjne cheą pozbawić państwa | 
| bliczna niezawsze trzyma się tego punktu wi- 
CU LAME: „SO)4YEU,, Jakie. przymiół im orez | dzenia, jak to np. wykazała interpelacja. po- 


chcą ję po wojnie ekonomicznie zgnębić. Obro- |. ala Batthyany' ego, dla którego państwo pol- | 


mą przed, ewentualnemi skutkami wojny. eko- | 
momicznej ma być zacieśnienie przymierza, | 


darczego Austro - Węgier i Rzeszy niemiec. | 


-tecznie jej nieb: ezpieczeństwo, 
| wzrósł opór przeciw t zw. at 


EAR Y 


s sp p" 


 majmniej gd: wiece odgornie, potini wie | SIE 


osa 


a co zatem idzie, s | 
o-polskiemu | 


rozwiązaniu, Wyraziło się to W "tem, że hr. | 


Burian, który w kwaterze głównej. zastrzegł | 
byl sobie zajęcie stano wiska IW. tej kwestii, o- 
. becnie, wamocniony poparciem opinji publicz- 


nej swych krajów, przedłożył w Berlinie pro- 


‘jekt galicyjsko - polskiego wyodrębnienia, pod- 
| czas gdy Niemcy ostatecznie zżyły się już z | 


pojęciem, że Polska 3 musi oboz W, iay spo 


sób. 2 eii 


Wąfpliwości le ałokie «60 Ho Mwostji. 
| rozwiązania austro- polskiego wypływają tak 
z krytycznej oceny nadziei, przywiązywanych | 
| w Austrji do ewentualnego ukladu stogun- | 
ków narodowościowych w monarchji po ode | 
| separowaniu Polaków, jak-i z baczenia na in- | 
| nia 


| teres własny niemiecki. Rachuby na wzmoże- 


w -palacy arcybiskupim przy ulicy | 
Miodowej: dano obiad na cześć bawiących w | 


e się wplywu niemiecki o wydaj się plon- | 
4 iyi nikt > n | madzkiego p. t * „Przemysł chemiczny na Zachodzie | 


me, gdyż nikt nie może zapewnić, że Polacy 
przyszłego tnjalistycznego państwa nie staną 


"się ostoją aspiracyj czeskich, a oznaki takie- 


go czesko- - polskiego porozumienia już dziś 


„dają się zauważyć. Postawa Czechów jest bez- 
względnie anłyniemiecką, postawa. Polaków | 


zaś nie jest tego rodzaju, aby Niemcy mogły 
wziąć odpowiedzialność przed narodem za po- 


wzięcie brzemiennych w masiępstwa decyzyj 


Pe Rocznice. 7 Dźić, 22 


> si 


Ba | kitóaiżtyk. 


ótwca 1448 król Wiady. 


| sław III (Warata: EJEN pietiniko Tare 


kom. ž. 
1632 i Początek . oe  Konmokaczjnego | w 


| Warszawie po śmierci króla Zygmunta III. 


1660 r. Pod Stoninem Stefan Gzarniecki. pobił. 


straż przednią korpusu -, nooo Chowan- 
| skiego. = a 


- Amiening: Fi Paulina 'B. w. 
ge Jutro. Agrypiny P. M 


4 


Kola chemików, z z referatem a "Józefa Zas 


| podczas wojny”, g. 8i pół w. 


ma tej podstawie. jedynie, iż istnieje możli- | 


wość zorjentowania się Polski w kierunku Eu- | © 


ropy środkowej. Nie można zreszią twierdzić, | 


żeby połączenie Galicji z Królestwem było 
naturalną koniecznością, i że należałoby: „je 


przeprowadzić z pominięciem wszelkich in-i. 


i nych sposobów tworzenia państwa polskiego, 


| witowaliby Czesi, 


| to znaczy: należy znaleźć i przepr owadzić zor | 


trudność ' przy ostatecznem stormułowaatiu trak. | 


czę nie powinny schodzić na drugi plań przed | 
kwestjami politycznemi i nie powinny opóźniać || 
„Spra” | ścia dla pomysłu pogłębienia sojuszu obu | 
| państw centralnych i nierozządnem | „byłoby 


prrooczyó go w tak ważnej: kwestji, jak pol- A 


gdyż Galicja jako taka przecież nie przedsta- 


"wia się jednolicie pod względem narodow. 10- 


ściowym. 


Koniec końcem, Polska powstała z polae 
czenia Galicji z Królestwem, a do której gra- | 
stanowiłaby . większe niee- 


bezpieczeństwo dla istnienia Rzeszy Niemiec- 


| kiej, niż nawet carska Rosja. To też zrozumia- | 
łe są trudności, jakie z obowiązku uprzytom 


nić należy rządowi wiedeńskiemu. 


Tow. pop.. drobnego” przemysłu i handi, C 


"cji III informacyjnej, Chmielna 13, g 8 w. 00O O O 


` Warszawskiego - Związku muzyków, ogólne 
sokóji pedagogicznej, TEO 15, 8. Ki wiech - Zaj 


Pzyjędo prasy z) p. Barok sky 7 


nowicie Syndykat aż? parla- 
mentarnych. 
Prezes Syndykatu, p; N owicki, w przemó-: 


wieniu swem nawiązał do starych tradycyj OB 


| dowych rodziny Pulaskich. Ze swej strony p:'. 
Marszałek w odpowiedzi zaznaczył, że popie- * 
rać będzie usilnie ai w BE aran | 

| nej Pracy zawodowej. | 


| Z wolnej wszechnicy polskiej. 
Na rok 1918/19 wybrano : ńóstęjiijąco | 


_Zobónia. Dziś odhędą się: mastgpujące zebra 


| W czoraj przed południem przyjął r. mare. 3 
szałek Rady Stanu przedstawicieli prasy, mia- 


| dze akademickie wolnej wszechnicy polskiej- Pe 


działających państw, lecz takie, któreby za- | 
gwarantowało interesy obu sprzymierzonych, ! 


wiązanie 'środkowo = europejskie. 


wypadku interesy obu państw centralnych są | 


„śdentyczne, 
Postulat niemiecki takiego Gil =ciecienia 
granicy wschodniej, w ten sposób, aby przy- | >” 
szła Polska nie stanowiła niebezpieczeństwa | 
dla Rzeszy, winien być przeprowadzony już f 
"przy budowaniu i ustalaniu państwa polskie=: 


go, 00 zarówno leży w interesie Rzeszy, jak. 


i Austro- Węgier. To było też punktem wyj- 


zi 


Prace rządów państw seikralnych postr 
Natomiast 


skie nie jest niczem innem, jak ochroną Au- 


stro - Węgier przeciw ekspansji niemieckiej i 


| który pragnie widzieć niemiecki Gdańsk przy- 


| dzielony Polsce jako wolny port. A takie i 
tym podobne głosy w Austrji zmuszają do 


: ib eczeń przeciw fuzji wewnętrz- 
hr. Burianem, zaś dalsze układy prowadzone | szukania zabezpieczeń p zji etr 


będa po zdaniu raportu przez kanclerza cesa- | 


nych wrogów monarchji austro- węgierskiej. 
Formułą, według której zabezpieczenie to 


ex || uzyskać można, może tylko. być ta, iż należy 
Najbliższy czas przyniesie zatem żywszy | 
udział opinji publicznej w dyskusji nad obie- | 


utrwalić i rozszerzyć przymierze motarstw. 
centralnych i wciągnąć do tego przymierza - 


: Polskę, mie zaś odwrotnie, styyorzyć Polskę 


czem i. nad .przyszlem ukształtowaniem się | 
Polski. To pewna, że co do pierw szej sprawy |. 
„dyskusja przyniesie pożądane wyjaśnienie sy- | 
tąacji, czego atoli nie można powiedzieć w | 
odniesieniu dö sprawy polskiej. W tej sprawie | 


T5 mezasem maż stanu ma granite ściśle 
ane: Życie polityczne narodu może być | 


Przywiaszczenie lub oddanie terytorjów jest | 


faktu, że o tak wwanem austro - polskiem roz- 
wiązaniu sprawy polskiej obecnie niema po- 
| prostu mowy. Niemcy nie chea wprost takie-. 
gó rozwiązania, rząd wiedeński zaś zachowuje |. 
się wobec tej sprawy obojętnie. Można tedy. 
„że austro - polskie Toz- 


Ì Zw iązać z nią SRA 


por 


4 sprawe rolą. , 


Znane są czytelnikom naszym uchwały. 
komisji parlamentarnej Kola polskiego w 
Wiedniu. Dokładne ich brzmienie podaliśmy 
w dzisiejszem wydaniu porannem „Gódziny 
Polski. © uchwałach tych piszą obszernie 


dzienniki galicyjskie i dodają do nich rozmai- |. 


ie komentarze. Niektóre z nich są wielce zna- 


mienne. Między innymi, krakowski „Piast 
organ najliczniej w- parlamencie: reprezento- 


TERN stronnictwa ludowców, pisze: 


| „Jeśli chodzi o sprawę polską 
niejszym momentem obrad było stwierdzenie 


powiedzieć ogółem, 
wiązanie: zostało pogrzebane. 


M. Radziwiłł) Warszawy, którzy nie ukrywają 
znalazło państwo: polskie, 
towa 
NE ret Fompensat". 


pee. | m atom ekre 7 


, to najważ- 


Przedstawiciele (pp. Steczkowski i al 


RADA TM dE 


„tanio! 


| 
> 


mdli 


"prosi wszystkich ofiar odawców, byłych. skradł 


| przed sobą ciężkiego położenia, w jakiem się | - 
stoją na stanowi- į 
sku, że jedynym interesem naródu polskiego 
jest trzymanie się bezwzględne Niemców i ra- | 
nie Austrji bez żadnych naw et 2, dej stro] 


sy | miąsta, aby zrozumieć, 
og | właściciele tych sklepów. 
dni sean, own oe 


-Rektor — prof. L. Krzywicki, prorektor: 
proł. Ign. Matuszewski, sekretarz Senatu ==- 


Jednem słowem; zdaje się, iż trzeba zna- | prot. R. Błędowski, sędzia wszechnicy — prot. 


| leżć nie takie rozwiązanie kwestii polskiej, 
jakieby odpowiadało w głównej mierze inte- | 
resom tylko polskim lub jednego ze współ: | 


A. Mogiinieki. Dziekani wydziałów: przyrod” 


niczego — prof. K. Białaszkiewicz, humanisty- 
cznego — prof, W. Trojanowski, fizyczno-ma- 
tematycznego — prof. Stef. Mazurkiewicz, ye s 
działu nauk politycznych i społecznych — prot, 


F. PEEN instytutu pedagogicznego — 


— prof, Piotr. Hoser. - 
owe władz wydziału technicznego dom 


Konane zostaną później. 


Zatarg o dyplomy. 


wych wobec braki dyplomów. Pozostale w” 


„magistracie dyplomy; sporządzone W- jezyku 2 
| rosyjskim, nie nadawały się do użytku. Obec- 


nie przygotowano cały szereg nowych druków 


wyzwalinowych. Dyplom wyzwolitowy pomy- 
sup. Ł. Łopieńskiego przedstawia się oka- 
zale. Naczelne. miejsce zajmuje wizerunek pa- 
ronki RE. Polskiej N. M. P. Częstochow= . 


skiej. 

Sekoja tzemieślnicza Tow. pop. drobn. 
przem. i handlu, która się wypracowaniem 
«dyplomów zajmowała, życzy sobie, aby wzór 


warszawski był przyjęty przez wszystkie ma PJ 


sta, gdzie znajdują się cechy. | 

Tymczasem słychać, że niektóre miastś,*: 
jak naprz. Sosnowiec, zakwestjonowały wiór * 
warszawski, Nie . uważają za właściwe za- 
mieszczanie wizerunku N. M. P., uważając fo . 
za profanację, /zwłaszeza, że dyplom może ^ 
przypaść mie-katolikowi lub w przyszłości ago 
ła nie-chtześcijaninowi. 


Wyższej szkoły gospodar ig 


Przeż lat parę. rękodzielńiey ; WATSZUWZCY, = 
nie mogli wypisywać się na mistrzów techo- | 


e 


Na tem tle wynikł zatarg, gdyć rzemieśl- < 


nicy warszawscy uznają dyplom warszawski: 


za ziipełnie w naszych warunkach odpowied:. ` i 


ni, 


i Z seminarjum naucz. im. Sł. Konarskiego. 


Sentinacjum nauczycielskie im. St. Konarskie- 
| (Warszawskie Kursy pedagogiczne) urządza w 
poniedziałek dnia 24 czerwca punktualnie o godz. 5 
popoi. w gmachu przy ul. Traugutta nr. 1 uczysty 


akt ana: swej 1a-letniej działalności i odda- + 


nia ód i państwu polskiemu. Wobec. niemoż-. 


ania i sprawdzenia wielu adresów dla . 
ZADTOSZEŃ, zarząd seminarjum uprzejmie“ 


seminarjum i dawnych uczniów. 0 e na ten 
akk uroczysty. 3 


_ Cukier, czy 7 torebki. 
Naczelnik powiatu warszawskiego oglosił: 


„Podano mi de wiadómości, że detaliczni Ga, ta, 


ty wykraczają przeciwko ustanowionym Cor; 


nom cukru w ten sposób, że oddzielnie rachu- | o; 
ją odbiorem za tordbki. Jest to PAR M 
-i tegó zodzajy wypadki karane będą. 


w. przy-. ; 
szłości fako samowolne podgoszenie: 


dmtspmiaki ari o 7 


Jednocześnie 
acz Ww. mniejszym Stos 
I „BE. wczoraj jeszcze 
dano 2 25 ten. dziś już 40 len, 


Muchy. 


“Mimọ ogłoszonych ` przepisów o o. walce z z: 
„muchami, wielu sprzedawców - „produktów: 


żywnościowych lókceważy najoczywiściej eles. 


meniarnę zasady hygjeny. Wystarczy prze: ŚĆ : 
obok Wy staw kilku Gaah skle: ów nm „2 
wych nawet na prye 4 T 


Den BA A 


z chlebem podrożały zieńiniaki, f 


zą lunt ziemniaków żę o 


|» innych 


stawi walifikacyjnych, wy- 
datów. Mianowicie 
jądanie, aby kandy- 
- posiadał wiadomości 


raz; uzdołnienie do samo- 
adzeni: 
ejsżej pasieki. - 


| sióbie--są jednak zupełnie ro- 

bi > ze względów technicznych i dla 
tego nigdy ogrodnik .nie będzie dobrym 
pszczelarżem, już choćby ztej przyczyny, 
iż nie może .doglądać starannie pasieki 


w najgorętszym wiosennym zasię, bo | 
= W tym samym właśnie czasie najwięcej | 


"pilnej pracy poświecić musi dła ogrodu i 
hodowli roślin 0 

| -Z doświadczenia też wiem 
gorzej się mają te pasieki, kt 
- staja pod opieką: ogrodników. 
|, Jest to niedopatrzenie w programie 
wykładów tyeli przedmiotów w przyszłych 
polskich * seminarjach  nauczyejelskich i 
powinno być jaknajprędzej naprawione, 


„ iż naj- 
. POZO- 


gdyż—=w 60 * nie wątpimy—-ministerja na- | 


sze dążą do. tworzenia instytucyj pań- 
stwowych na. podstawach najlepszych i 
według najnowszych wskazań nauki. Pro- 
wadzenie: was nauki pszczelnietwa przez 


ogrodników chybi 
ważnego dla gospodarstwa krajowego — 
winny być powierzane śŚwiatłym, 

gentnym, długeletnie. doświadczenie i na- 


leżyte przygotowanie teoretyczne mają- | 


epm pszczelarzom.. 


if 


ooo Z Rady Miejskiej. 
|. 71 18 posiedzenia Rady Miejskiej 
sdbędą się we wtorek, dnia 25 iw Środę, 
dnia 26 czerwca 1918 r. o godz. 6-ej po 
-~ południu w sali posiedzeń Rady Miejskiej 
- przy ul. Pańskiej 118. © © 
| Porządek dziónny 17 (82) posiedze- 
mia w dniu 25- czerwca: 1) komunikaty, 
3) wnioski, 3) interpelacje, 4) referaty 
komisyjne. | /« : = F 
Porządek 
"nia w dniu 26 czerwca przewiduje dalsze 
rozważanie projektu nstawy © miejskim 


podatku od. dochodu. 2 


a. „Prymicja. | | 
GW wącą niedzielę t. j. 4. 23. 
b. m. 6 rano w kościele Św. 


r Grotwałd, wychowa- 
n ropolitalnegó war- 
szawskiego iw. prymicyjną, % Wy- 
stawieniem Najświętszego Sakramentu. 
Po nabożeństwie bezpośrednio udzieli 
błogosławieństwa prymioyjnego. 


niec seminar 


AJ lam 
|| W ubiegły czwarte , 
przy ul. Benedykta 22, odbyło się ogólne 
zebranie członków komitetu. opieki nad 


0. 3 


. dzin—4 


; | 50nel—2,812 mk, 


jcić uwagę | 
powiednie wy- | 


twa, warzywnietwa i 


ènia kilkumorgowego | 


inteli- | 


dzienny 18 (83) posiedze- | 


gesorów zaprosił d-rową | 
winarskiego i ma sekre- | 


zostawało (2,161 mk, w 


> | mk Wydatkowano: na. komorne 1,406 | 
| nk. zapomogi dla legjonistów i ieħ ro- | 
3. „845 mk. bielizna, odzież, podarki | 
| dla legjonistów—5,450 mk. herbaciarnia "| 
i pralnia—9,796 mk., różne wydatki i per- | 
"zapomogi dla Szezy- | 
zoh Pozostała na l stycznia | 
śli. | (918 r. w kasie 7,576 mk. 8 


piorna—883 mk. 


-Po wejściu legjonów do kraju koto 


| pomocy zmuszone było rozszarzyć zakres | 
| Swej pracy i zaopiekować sie żołnierzem | 


polskim, pozbawionym zupełnie normal- 


nych państwowych urządzeń pomocy woj- 
| kowej. . Założono herbaciarnię, która 
| była prawdziwym dobrodziejstwem dla 


żołnierzy, bo otrzymywali za połowe wat- 

tości posiłek gorący i zakąski, Karmiła 

też po ste osób dziennie przeciętnie. 
Obrót herbaciarni w ciągu roku do- 


szedł do 11,000 mk.—Oprócz herbaciarni, 


koło. pomocy prowadziło pralnię, w któ- 
rej legjoniśoi 
czystą bieliznę. 


Stałe zapomogi dla rodzin legjoni- 


stów wydawane są obecnie w ograniezo- 


BOJ: ES „. mej liczbie, albowiem, dzięki .staraniom, 
ctwó i pszozelnicówo — jak- | 
w ścisłym związku i zale- | 


opiekę tę przejął na siebie magistrat, 
który na wszelkie prośby koła o pomóc 


bardzo gorliwie spieszy z akeją ratowni- 
czą dla rodziny żołnierza polskiego. 


Ko- 
ło udzielało również jednorazowych za- 
siłków tak rodzinom, jak i legjonistom. 


W roku sprawozdawczym koło wrp- 


dziło przyjęcia dla żołnierzy polskich na | 
Swieta Zielone, 


„ohoinkę*, Wielkanoc, 
pożegnalne przyjęcie dla żełnierzy od- 


«chodzących w bój, oraz w ostatnie Świę- 
ta Bożego Narodzenia——wieczerzę wigilij- 


ną dla miejscowego oddziału i żołnierzy 


-Buperarbitrowanych, a w listopadzie kote 
w ciągu tygodnia dawało wieczerze s% | 
minimalną epłatą dla newozaciężnych. | 
„Paczki, wysyłane na front, wartości kilku- | 
nastu- marek każda, zawierały artykuły |- 


spożywcze i niszkędne w pochodzie przed- 
mioty. o W zai R 


Na święta Bożego - Narodzenia i | 


Wielkiejnocy wysłano s00 paczek na 


front i do oboza jeńców w Łomży. 

- Bielizny i odzieży wydano: 188 ko- | 
| sni, 67. par kalesonów, 76 ręczników, | 
108 pary skarpet, 195 chustek, 7 par re 
"kawie, 14 szali, 12 nauszników;y oraz 74. 
s24, drobnych przedmiotów... | 

=W zapasie na 1818 r. pozostało 15%. 


szt. przedmiotów bielizny. w. cenie 650 


i mk. Wspierano również jeńców w Szezy- 
| piornie,-a kilkoro dzieci bezdomnych u- ġ 
| mieszczono w schroniskach. |. s 


+, 


"Koło urządziło w maju r. x. „Wie- | 
szón, autorów legjonowych* w- sali Kome 


eertowej i obchód rocznicy powstania H- 
stopadowego w teatrze miejskim. Impre- 
zy te były wielkim moralnym sukcesem 
koła, W ostatniej chwili zarząd koła 


zainicjował utworzenie sekcji dla opieki | 


nad inwalidami i rodzinami po poległych 
żołnierzach polskich i walczących w ar- 
mjach obcych. ` poż 


jote. | 

Co do budżetu na rok bież, prozes 
ks, Popławski wyjaśnił, 
budżetu jest do określenia niemożliwą 
wobec tego iż ezynności komitetu są 
czasowo w zastoje z braku w Łodzi załogi 
wojsk polskich. Było w projekcie za- 
kwaterowanie w Łodzi dwóch bataljonów 


„| legjonistów. Wtedy działalność komitetu 
| byłaby | 
| komitet odwołałby się do społeczeństwa. | 


więcej intensywną i wtedy też 


W razie przekształcenia komitetu na in- 
stytucją pomocy dla inwalidów polskich 


fiich rodzin, budżet zestanie zaprojekto- 
| wany. | 


Przed wyborami, na wniosek pana 


Kaczmarkiewicza i księdza Popławskiego. 


wyrażono uznanie dla ustępujących człon- 


| ków zarządu d-wej Garlickiej i pana Gra» 
| do, za gorliwą pracę w kole, RZEZ. 


| Na ezłonków zarządu wybrano: księ- 


: W. | dza Popławskiego, d-rową Tomaszewską, 
dprawi ú nowowyświę* 


d-róową Marję Mikulską, St. Zajkowskie- 
go, Cz. Wojciechowskiego i Dąbrowskie- 
go, a na zastepców-pp.: E. 'Kaczmarkie- 
-wicza, Cz. Szaniawskiego i "pannę Rząt- 


'kowską, Do komisji rewizyjnej powoła- 


no jednogłośnie pp.: Zółtowskiego, A. Su. 
miowskiego i dyr. Starkiewicza, m, 


mj P 


1 stycznia 1917 4. pò- | 
Sw wpłynęło zaś zo | 
dl składek członk—4,444 mk. z cha: Koda 
78] mk. z imprez dochodowych—11,000 mk., |. 

Źródeł—1,684 mk,—rarem 24,884. | 


| dziś jednak orzec kiedy projekt ten: uzy- 
| ska sankcją prawną, a tymozasem wielu 


ma pół ceny otrzymywali | 


Sprawozdanie i budżet zostały przy- 


iż wysokość 


"czerwca. Kwity odbierać należy w na- 


"w urzędach powiatowych, w dniu 27-go 
b. m. (Szczegóły w dzienniku urzędowym, 


„Przewodniczył p. Dąbrowski, sekretarzo- 


| przeciętnie wpływało miesięcznie 2080 m., 


zwrócone 22378 m. odsetek od oszoze- 


| r. pozostalo wkładów 405,749 m. 


lokatorom zagraża pozostanie bez dachu 
nad głową, | | | 

Tow, „Lokator w naszem mieście, 
pragnąc zapobiec solidarnej, aczkolwiek 
w wieln wypadkach niesprawiedliwej akcji 
naszych kamieniezników, opracowało spe- 
cjalny memorjał do rządu polskiego 
z prośbą o zawieszenie czynności sądo= 
wych i wyroków eksmisyjnych w spra- 
wach komornianych w stosunku do tych 
lokatorów, którzy do dnia 1 lipea r. b. 
spełniali swoje zobowiązania. > 
| || memorjałem tym wyjechała do 
Warszawy specjalna delegacja, w której 
skład weszli: prezes Tow. „Lokator“, dr. 
Zdzisław Mierzyński, oraz dwaj wicepre- 
zesi adw. przys. Frydman i Jan Garli- 
kowski. - . sdi Ma 

Należy przypuszczać, iż władze poł- 
skie przychylnie odniosą się do starań 
delegatów, stojących w obronie tych lo- 
katorów, którzy czynsz opłacają lub cheą 
opłacać, w stosunku do dotychczasowych 
zobowiązań. 


4-klasowa polska szkoła miejska. 
Przod wakacjami 


ozyło 18 wczniów. = — 22000 
| Obłzdy dla dziatwy szkofuej. 


dzieci szkół miejskich początkowych, 


Ogółem wydaje. się: 6,500 bonów | 
dziennie dia dzi mych, sp 


"Podatek. mieszkaniowy | 


szkolnych, 


cą uwagę zainteresowanych, że w naj- 


| bliższych dniach nastąpi przymusowe 
ściągnięcie dawno płatnej raty podatku 
mieszkalnego za tok 1918. Opieszałych 


uprasza się przeto ponownie, w celu ue 
nikńięcia trudności i kosztów, o natych- 


+ miastowe wpłacenia zaległych podatków 


do głównej kasy policyjnej — Buchalte- 
rja IIB | i 


Należności od rządu rosyjskiego. 
Stosownie do rozporządzenia Wy- 


działu rejestracji naleźności, przypadają- 
cych od rządu rosyjskiego, ostateczny 


termin przyjmowania zgłoszeń do rejć- 


stracji x tytułu książeczek oszczędnościo- 
d| wych, pensji, oraz emerytur określono na | 


1 pea r. b. 
|| Wydawanie cukru 
Następny podział cukru, między za- 
kłady cukier przerabiające, odbędzie się 
od wtorku, 25-go czerwca do piątku 28-go 


stępujące dnie: we wtorek cukiernicy, 
środę winiarze, czwartek fabrykanei mio- 


du sztucznego, limoniady i cukierków a | 


we czwartek aptekarze i drogiści, 

„Właściciele przetwórni cukru nale- 
żący do obwodu urzędów powiatowych 
Pabjanickiego i Brzezińskiego otrzymają 
cukier, nie jak dotychczas w Łodzi, lecz 


który wyjdzie w niedzielę). 


6-6 łódzkie towarzystwo pożyczkowo- 
| oszczędnościowe. 

|. W czwartek ubiegły odbyło się ogól- 

ne zebranie reprezentantów towarzystwa. 


wał p, L. Stankiewicz. Z przeczytanego 
sprawozdańia za rok '1917- przytaczamy 


następujące dane:  - 

©. Rok sprawozdawczy 1917 (7-my rok 
od założemia tow.) ze względu na ciągły 
zastój w przemyśle i handlu nie zbyć 
wiele się różni od lat ubiegłych. Tow. 
liczy 1631 członków; suma udziałów na 
dzień 1-go lipca wynosi 128298 m. 83 f, 
której  obeiążonych  pożyczkami jest 
121,911 m. na pożyczkach u członków 
pozostaje 503,922 m., w roku 1917 spła- 
cono pożyczek na sumę 24,964 m., czyli 


opsetek od pożyczek wpłynęło w 1917 — 
1879 mrk., składek oszczędnościowych 


dności 2468 m.; na dzień 1 stycznia 1947 


 (Bhans.m4 rok 1817 zamknięto sumą 


do egzaminów | 


:. Gkrzymajemy komunikat następujący: | 
Łódzka główna kasa policyjna zwra- ` 


Y. stratami w sumie 60970 m. 
| pożyczkę w sumie 6000 
spółdzielczych. 


| tywy nastąpi w dnia 1 Hpear.b. od tego 
| też czasu udziałoweom obliczana już bę- 
do. egzaminów | dzie dywidenda ed wybranych towarów. 
wstępnych zgłosiło stę 100 bandyda- | 
„tów, pazyjęto  45-0iu, 
po ferjach już zgłosiło się z górą 50 
kandydatów. Egzaminy powakacyjne roz- | 
poczną sią 26-g0 sierpnia. Szkołę skoń- | mi ej jednego udziału, eo pomijając już 

| "1 korzyści osobiste udziałowsów, przyczyni 
|: się w znacznej D do szybkiego =, 
. Jwiać aad w ao js] jj Roca a ak popao xy 
kacji wydawać będzie bony na obiady dla i SEE 


.,F615175.m,.4 zaraenek zesków i strat — 


| 


m. % Banku tow. 


Z powodu panującej : drożysny näste- 


|: tono pracownikom biurowym jednorazową — 
"zapomogę w sumie 480 m, i postanowio- © 
no % początkiem roke 1918 powiększyć © 


im pónsję. Przekazano sądowi 29 spiew 
członków w spłatach pożyczki, zapa 
Sprawozdanie za n 1917, oraz bað- 
żeń na r. 1918 w sumie 15,700 m. zebrani 
zatwierdzili. Budżet przewiduje, że pen- 
sję urzędników wynosić będą 9000 m. a 
dodatek drożyźniany — 3000 m. Budžet 
może brć przekroczony o 15%. HS 
„Wybory dały następujący wynik: Do 
zarządu wybrano pp. Smarzyńskiego i 
Podciechowskiego, —— na zastępców pp. 
Maksa i Wilkoszewskiego, do rady pp. 
Pestkowskiego i Znczaka, do komisji re- 
wizyjne: pp. Kotkowskiege, Karpińskiego 
i Bojarskiego. © | | 
|. Ogólne zebranie upoważniło zarząd 
do ` rozpisania wyborów reprezentantów 
grupami nie później niż l-go listopada 
IMS m |. 
„Elandlowiec Polski“. | 
'-'Na'zebraniu organizacyjnem zarząda 
kooperatywy „Handlowiec Polski“ w dnia: 
20. b. m.” pod przewodnictwem p. Fr. 
Waszkiewicża, wybrano: na prezesa p. 
Wacława Kaffankego, na vice-prezesa — 
p. Władysława Penczaka, na sekretarza— | 
p. Seweryna Pfeifra, na zastępcę skarb- 
nika—p. Adolfa Słomskiego i na kierow- 
nika buchalteryjasgo — p. Feliksa Niewi- 
nowskiego. - i 
Przejęcie składnicy Stowarzyszenia 
hkandłowców polskich na rzecz koopera- 


~ FPożądanem jest zatem, aby 6i s po 
śród bardzo MHeznych członków Stowarzy 
szeńia, którzy jeszcze - udziału nia wpłe- 


| cili, lub też wpłacili go dopiero częściowe, 


wnieśli należność do wysokości przynaj- 


POZ 


| | ©Warząd T-wa muzycznego im, Szope- 
(na urządza w nadchodzącą niedzielę, £ j. 


28 b. m. w Helenowie wielką zabawę o- 
grodową p. m. „Noe Świętojańska”, na 


'program której złożą się: występy chóru 


T-wa, chór dziecięcy T-wa Moniuszki, © 
piłka nożna,.,.krakowskie wesele, ognie 


„bengalskie i ma stawie tradycyjne wianki. 


Komitet.zabawy dokłada wszelkich 
starań, aby. uroczy park Helenowski, zaw- 


i sze tłumnie zwiedzany, dał i tym razem. 


możność. spędzenia wesoło i przyjemnie 
chwil kika. — Nad. program sekcja pro- 


gramowa przygotowuje obraz „Noc swig- 
- kojańską”. | | 


|. „W noc świętojańską” 
|. Pod tą nazwą w Rudzie Pabjaniekiej 
odbyś sią ma wielka sabawa ogrodowa 
o nader urozmaiconym programie., Glou 
zabawy stanowi loterja fantowa, ma któ- 
rej rozegrane będą cenne fanty, jak pro- 
się, kury, kaczki oraz artykuły spożyweze. 

Dochód z zabawy przeznaczono na 
s Rady opiekuńczej miejscowej gminy 


BĄCLĆ©W: 
Psi węch | 
"W całej Europie oddawna już edtają pay 
policyjne nieocenione usługi przy wykrywaniu 
przestępstw. U nas dopiero w ostatnich latach 
rozpoczęto stosowanie ezworonożnych agentów, 
a poniższa sprawa dowodzi z jak dosk , 
rezultatem, Ai | | 
j Prze król-polskim sądem okregowym sta- 
nel: 33-letnia Helena list, 22-letnia Teodora 
Prymke i 19-letni Antoni Kierpal. Cała ta trój- 
ca miała na sumieniu kradzież, względnie pa-. 
serstwo w następujących okolicznościach: , 
Dnia 17 stycznia r. ub. około godz. 2-ej. 
w nocy lókator domu przy ul. Widzawskiej 160, 
Fryderyk ross, usłyszał najpierw przez sen, 
a potem na jawie, -w mieszkaniu nieobecnego 
w Łodzi Wilhelma Pretzmana jakiś, wobee nie- 
zamieszkiwania lokalu podejrzany hałas. Na 
drugi dzień (?) Gross przekonał się, że w nocy 
skradziono z mieszkania Pretzmana ubranie, bie- 
liznę i rozmaite rzeczy, wartości 2,000 mk. =- 
Złodzieje dostali się do lokalu przez bal- 
kon, wybiwszy uprzednio dwie szyby. 


. Gross skomunikowat się z policją, która 
natychmiast przysłała na miejsce kradzieży 
agentów z psem policyjnym na, czele. SR 
Zmyślny -czworonóg, obwąchawszy ślady, 
szybko. zorjentował się w sytuacji i zaprowadził 
policjantów na ulicę Fabryczną do pewnego do-: 
mn, gdzie w mieszkaniach oskarżonych List i 
rymki znaleziono łup. Prymka wskazała poza 
tem na ulicy niejskiego Skotniekiego, jako ucze- 
stnika kradzieży, Skotnickiemu udało się jednak 
zbiedz z więzienia i wysłano za nim listy gończe, 
U Kierpela znaleziono również część skradzio- 
nych towarów. © | e 
|. „Oskarżeni nie przyznali się do winy, ałe 
sposób wykrycia przestępstwa nie pozostawia 
żadnych watpliwości co do ieh winy, . 0000o 
. Sad „również nie wątpił W. „SZzczerość” za- 
miarów ..oskarżonych i skazał: Kierpala i Prym- > 
kę na l.rok więzienia, a Listównę na 4 miesią< © 
GE WIĘENIA, 0-20 730 o E E 
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_ dnszów, dlaczego nie starano się zgromadzić ta- 


hranie nowego zarządu. 


od wydawnietwa. 


jen 


| Jainor 5 Fosnącą Gaża 
lrożyzną artykułów codziennej potrzeby 
domowej podnoszą się stale i niepomier- 
nie ceny wszystkieh innych sn JA >. 
Koszta „wydawnietw perjodycznych zwick- 
szają się w coraz ZRAOGNIEJĄZYKI stopniu. 
Jak znaczne są różnice pomiędzy cenami 
przedwojennemi a obecnemi pa; iern i pro- 
duktów, używanych w Pa k Ap prze- 
konać się można najlepiej z następujące. 
go zestawienia: 


Gana przed- . Cena 
wojenna obecna 
funi papieru 8 k około —66 mk, 
pud fary SPO a s 250 y. 
pud oleju de maszyn te, o „ 1I50— s 
pad barzyny drm yo ao BŃO= y 
und. ołowiu giserskiego do a em a 
pod szpagatu - OE CEA 600.-— » 


Przez dłuższy czas prasa polska 
wstrzymywała sią: od podwyższenia cen 
prenumeraty i oddzielnych numerów, Wy- 
chodząc z założenia, że w  doniosłym 
okresie dziejowym obowiązkiem jest jej 
ułatwiać czytelnictwo najszerszym warst- 
wom narodu. 

Atoli w ostatnich esasach reszty 
wydawnieze powiększył się znów wielo- 
krotnie. — Podniósł się w cenie papier 
i płace wszelkich kategorji pracowników. 
Okoliczności te skłoniły nas z kolei do 
podniesienia ceny sprzedażnej naszego 


pisma, która wynosi obecnie 20 fen. za 
egzemplarz. Jednocześnie zmuszeni > 
teśmy 


= dniem i lipca Pa Ba 


podwyžsayé eseng pronumeráty naszego 
pisma na mk. 4,50 miesiecznie, 
Mniemamy, że czytelnicy nasi. zechcą 
twzględnić warunki, w jakich znalazły sią 
chwilowo wszystkie wydawnictwa polskie, 
że zechcą zrozumieć, iż ta podwyżka cen 
była: pemn sposobem uratowania prasy 
pora a estatacznego upadku, 


Brzeziny. 


$ a na le 
0: zin ole- 
Żotnierzach polskich. e 

Rok S sakończył się tutaj wcale nie- 
miłym zgrzytem: oto jedyna w mieście placówka 
kulturalna, mająca za zadanie wychowywanie 
przyszłych pokołeń — progimnazjum zagrożone 
jest poważnie w swej egzystencji. 

Nie wchodząc w szczegóły zanotować trze- 
ha tea nadzwyczaj przykry fakt, że na ostainiem 
posiedzeniu zarządn Opieki Szkolnej, pod egi- 
dą której pozostaje progimnazjum, oświadczono 
seromadzonym, iż uczelnia ta musi być zamknię- 
ia, ponieważ brak funduszów na dalsze prowa- 
dzenie tejże. JE 

Zarząd Opieki Szkolnej wystąpił z tem 
nświądozeniem zupełnie niespodzianie, to też 
wśród zgromadzonych osób nastąpiła konster- | 
nacja. Zwrócono się do zarządu z prośbą o wy- 
jaśnienie, dlaczego tak smutny stan rzeczy trzy- 
many był pod korcem, dlaczego nie pomyślano 
zawezasu nad zgromadzeniem potrzebnych fun- 


Groźba zamknięcia p 
tystyki Ja = Stych Żołnie 


kowe przez urządzanie widowisk, sprzedaż znacz- 
ka itd. Zarząd uznał prośbę tą o wyjaśnienie 
za krytyke swej działalności, uczuł się nią bar- 
dzo dotknięty i uczynił rzecz dla giebie najdo- 
godniejszą złożył mandaty i a ari wy- 


Rzecz zrozumiała, že tąkiem postawieniem 
sprawy nie rozcięto węzła gordyjskiego i nie 
posunięto się ani na krok naprzód w kierunku 
dalszej egzystencji progimnazjum. Zgromadzeni 
wznali, że wybór nowego zarządu jest przed- 
wczesny, choćby z tego względu, Że nie hył po- 
stawiony na porządku dziennym, natomiast po- 
stanowiono wybrać komisję tymczasow 3; któraby 
przedsięwzięła. bezzwłocznie odpowiednie - kroki 
dla uratowania zagrożonej uczelni. Do komisji 
tej wybrano na temżo posiedzeniu ks. dziekana 
Kalickiego, ławnika p. St. Burse, pp. Widnera 
Szczepańskiego, i Fijatkowskiego. 
| Godnym zaznaczenia i pochwały jest po- 
spiech, z jakim Świeżo wybrana komisja tymeza- 
rowa przystąpiia do dzieła. Już następnego dnia 
adbyła posiedzenie z członkami ustopującego za- 
rządu. żądając wyjaśnień, mogących wnieść nie- 
co światła do tej zawiłej sprawy. Nie zraża jąc 
się szczupłym wynikiem danych wyjaśnień, ko- 
misja tymeżasowa zebrała się nastepnie w mie- 
szkaniu ks. dz. Kalickiego dla naradzenia się 
nad dalszym planem swej czynności. Na wnio- 
sek p. Bursy postanowiono zwołać zebranie ro- 
dziców dzieci, uczęszczających do P 
i wysłuchać teh zdania co do dalszega losu pro- 
gimnazjum. 

~ Komisja tyniczasuwa jest zdaniu, że rodzi- 
ce uczniów progimnazjum przyczynią sie za. po- 
mocą wyasygnowania nadzwyczajnego zasiłku 
do podtrzymania tej jedynej.w mieście placówi 
ki kulturalnej. Zebranie to odbyć się ma w nie- 
dzielę, dnia 23 b. m. Spodziewać się należy, że 
znajdzie się garść ludzi dobrej woli, którzy nie- 
tylko żó nie dopuszczę do upadku uczelni, ale 
przyczynią się do jej pongtintejergn jak do- 


wew, rozwojai. no ać | | 


az 


dzieci w Aka szkolnym wyn 
‘dokonanego przez magistrat na podstawie Ksiąg" | - 
| domowyeh 1,904, wj tem 562 katolików, > iy- | 


Ti Eak Rady Ais Rak 


deszłe pozwolenie na urządzenie kwesty na ko- 
rzyć sekcji opieki nad inwalidami 1 rodzinami |, 


|od Noyon a Amerykanów na półno- | 
enym zachodzie od Chateau Thiery. | 


nowego. 


bezowocne. 


s 
O EYE aeea e o Lernaea O O A ea 


dów, i 99. katolików. z 


a E RONA > 


Na ręce ławnika, p. 


po pologiych żołnierzach polskich. Kwesta ta 
odbędzie się w niedzielę, dnia 23 i 30 czerwea,. 
oraz dn. 7, 14 i at "BĘ? r. b. e: 


lp. 


Ostatnie wiadomosci. 


Komunikat niemiecki. 


Berlin. (Urzędowo) Wielka kwa- | 
tera glówna donosi dnia 21 czerwca. 


Grupa wojsk następcy tronu | 


Fupnoshia. 


Nieprzyjaciel e w dal- 
szym ciągu gwałtowne wywiady na 
całym froncie.. » 

Na północnym w schodzie od Mer- 
ris i na północy od Albert częścio- | 
we ataki. Anglików rozchwi aly się 7 
krwawemi stratami. 


Grupa wojsk niemieckiego ` nar 
stępcy tronu. © 

"Rozchwiały się lokalne natarcia | 

Francuzów na północnym. zachodzie | 


Francuzi i Amerykanie ponieśli | | 
przytem wielkie straty. 
Wzięliśmy: jeńców. n 
Na południowym - zachodzie od | 
Reims wzięto do niewoli. Włochów. | 


W ostatnim czasie, dwukrotnym | 
celem francuskiego bombardowania, = 
stały się wielkie lazarety, „wyraźnie | 
oznaczone, 
Francuzów, w dolinie Wesłe między sę: 
Breuil i Mentigry. - 


Pier wszy generat-h watermisóra | l. 


dawniej używane przez | 


wm och 


(wieczorny). 


Berlin. (Urzędowo). Wielka k A a 
tera główna donosi nią 21 czerwca 
wieczorem: | 


Na terenach W A nie zaszło nic 


Komunikat anstrjacki. 
- Wiedeń. 


czerwca: | 

= Również wczoraj z niezmniej- 
szonym napięciem usiłował wróg o- 
debrać tereny, zdobyte na zachodzie 
od Piavy. Ofiary jego były ZNÓW 


Urzędowo donoszą 21 | 


Wszystkie ataki różbiły” śię O 
niezachwiany opór naszych bohater- 
skich wojsk. 

Do niezwykłej siły doszła walka | 
na a kowze(kne Montello, gdzie, 
o szybko nasypane szańce dywizji 
felimar sal. a Gengingerg, rozbijałą | 
sie fala za falą. 

Wszedzie walczono na- bagnety. 

Na szerokości 2 klm. frontu zgro- 
madził wróg wojska o sile 8 pułków, 
ale o mur naszych wojsk rozbiły się 
wszystkie ataki. — 

Gwałtowne zużycie siły. Zie 
Włochów do rzucania w. wir bitwy 
jednych rozerw za drugimi. | ' 


Obok wielkich, krwawych strat, Pa 


powiększa się codziennie 
straconych jeńców. i 

W przedostatnim dniu walk | na a 
Montello wzięto 3200 jeńców, z tych 


-jego 


wziął węgierski. pułk piechoty 8 


. 139 


Węgiers kie pułki bojowe, strzelcy | BI 
austijaccy i honwedzi węgierscy. w |: 
dzień i nog. trwająjc. : 
cych bitwach, dodały nową kartę dojo | 
jako pbrońcy i jako atas Na pr ? 


tych gorących, 


swej sławy, 
kujący. 


We zaraj wałka arty! leryjska. 


sRady stanu. 


`| rozwiąże również legjony. 


| mendy pułku rozkaz wymarszu. ` 0 l 
- Wśród pogłosek, jakoby | -Jegjony | 
miały być wysłąne na rumuński, „front, als 


tychmiast swym podwładnym. , 


pó AB 


ilość tw 


‘o godz 10-0) rano | SKORO 


Następnie gaved sig akt 
sty na Zamku Królewskim w 0 
generał-gubernatorą, . „gaózelnyc Lo 
niemieckich i polskich, „0paz. age aw 
yeli prasy. A 

Posiedzenie Rady. skan rozpo 
się po południi w gmachu. kanc 
Towarzystwa Kredytowego. Bas | 

Porządek dzienny. przewiduje wy 
dwóch wiosmarszałków, A sekretarzy! ik 
„misji głównaj, a ae 


Na posiedzeniu wW © przyszły si: 


dzialek złoży prozas ministrów Słędżkow: 
ski oświadczenie w imieniu rządu. 
Mowa tronówa, która bęć 


tek w ministerjum stanu. - 


a Polski“ si ij mię i 
okowania marszałka: Puławskiego z ak 
aan 


pisarz 
„boszez, : „skarb 
znania. 


z: norowe Doo ; 


'| ksłom „w. prasie 


sprawa. podziału lob eT 
i Th nie est ani kye 
wa, ani sprawa- M. 
wewnęśrzno -austuj 
do którego muszą Się J 
-azynniki miarodajne. .- 


| ma „możności mozynić nia 
w tej „kwesti. | 


ti y jatro | | 
odczytana, opracowana została w kias = 


aa! porlaaganti maj któr ob f 
rozpo- | najpierw drobne 
| posłą Lydego « ( 


i. pasywistami" przyjęły dobry | 
obrót, A że zapewnioną jest większość | di 


Ks. Rad ziwiłłow 


` Do „Norda. Alig 
Wbrew różnym 


kołach „polityczna 


się: jedyni 


-Ministerjum spraw 2 


Wszelkie inne pojm 
stawianie tej sprawy jest 
sap. PERME 1 na 4 


* Posiedzenie irani 

cy oPetóndaóh. Na porz ka qale 

interpolacji „m. in 
kazania na śmięrć prze: 

enn Genui, poddąnych. Rze: ay 

f zaiskodeniy: włańność n pmie 


w Radzie stanu Ma „Pitt okonia zaj; „BR 


muje się kancelgrja R i 
łem: kle oih w. emi  posiądnoń, 


| cy p: miejsca SĄ W aT. 
Centrum : zAPOZBTWOWAŃ i 

zek budowy państwa: pdlękiogo: s au 

| _ Zresztą możliwe są jeszcz z 


Wiedeńskie biuro korospondoncyjńe 
"donosi: o, 


"Chorąży | iegjonów Miodoński zeznał, | 
| że po traktacie brzeskim przypuszozał 
"on, że Austeja, zerwawszy ‘stosunki z p 


, Takami, poniesie dalsze. „ końsekwenej 


Dnia 15 lutego otrzymał on: od: 


bo do Królestwa Polskiego, względnie 


obsadzić jeden z odcinków frontu, Inb 


wreszcie być rozwiązane, ta. ostatnia wer- 
sja wydawała. mu się najprawdopodob- 
„łejsza, "są 

" Odmaszerował. on: do: Sadogory, gdzie 
| go. później zoaresztowano,. 

Por. legjonów Majewski oświadczył, 


waną na piśmie przez Radę Regencyjna. 
"_ „Rozkaz : wymarszu, obwieścił o en ña- 


„Podczas marszu znajdował Aerer 


-w pobliżu obozów i został następnie w 
jBadagorze, zaaresztowany. 


Chorąży legjonów. Zygminć 4 jer- 


"dzi, że po otrzymaniu rozkazu ala 
go uważał, że: idzie jedynie © JOCI 
czenia; >. 
„Po zaareszto waniu. uważał on W 


nie o siłą legjonów. 


L Koła Polskiego dB Berlinie, 


` Berlin, 2 CZGrWCA.. 
kai Tageblatt“. donosi; pz 


„Po wystąpienin.ks, Radziwiłła z pol- 
skiej frakcji parlamentarnej ukonstyt dos 
| wala się ond w. nastepujący sposób; | 


Prezes pos. Seyda, zastępca prezesa 
Leszewski, „radca prawy W 


a EB 
AU u g T 


Na, froncie górskim panowała | Hoke 


ity Raba że spadek 
t nił się do powstania [a 


Proces" Jegjonistów. AE 
_Marmaros Sziget, 21 t | 


4 b. Pe 


E: Tents. z” 


rą- | 
canie, się wojsk austrjackich za. mpa. 


i Zundolewiezem, H. Wajnsztejnowa zae 
miast f piaty 5 mk. EEE oe 


a: przyczy” 
jeb. smki ma” 


j je Zr 
taeje miniy rządem. pok 
- Mieckań rsbwom. w, „Wat: 


Następnie © T ierwsze ozytanie: takia- 
<m: Romonjg i umów: dodate 


ie wyrażają. laogół ora 
powoda wymienionego traktata. - 
o pos. Ledebour : (nies. 800.) 
że v. Kfihlmann nie rozpoczął. dy- 


żałuje, ` 
Agan 


skusji daniem o gólnego exspoS6... 


dza on zę na usunięcie dynastji : Hohen- 


"za, że. poe 


ai 


i slaze.. „KOR= 


| para 8. 


Se a. stanu v. Kiiblmann: Śp 


| wa północnej”Dobrudży nie jest ostatecze 
nie 


 utogulowaną, „Pragniemy, aby. ten 
stan. sprowizoryczny trwał. _jaknajkrócej. 


| Uważamy przytem za maturalne połącze” 
| niete-go terenu. z Bułgarją. Pozażem: mé 
wi v. Kibimann o tem, że naród rumuli* 
"ski wciągnięty został mimo swej. woli: de 
że w. 1914 r. złożył przysięgę, zredago- | wojny teże winowajcy -muszą ponieść kar 
"rę. Wreszcie występuje on energioznia 
przeciwko słowom p. Ledeboura, . obraża” 


jącym dom Hohenzollernów- Doi: tych 


(panujących od czasu Fryderyka Wielkie- 


go prgoował ząwsze i walczył z narodem: 
"Po kilku osobistych przemówieniach 
przekazuje . parlament, oe komisji 


budżetowej. 


Następne. posiedzenie. w sobotą 0: g 
1 po poł. nt 


pen atoian w i „Godzi ] a” Polskie. 
Na łódzkie Żyd. Tow: ochrony kobiet - 
PO (Andrzeja Ne 30W, 50% . 
León Neumark | wpłścił 250 mk. dia: uc 
czenia pamięci: przedwcześnie znariej małżonki, 


FH 
Na Dom Stetot Północna 38). ` ” 
zipowodu zaślubin p. Belli Kandlówny ` Z P 


W niedz, dnia 28 czerwca 21918 r Ta: A a 


groźnego. p: 


s śmy, nawoływali - sp. 
| przy kursie 250 i niżej. Ost. 
a EE 


k sjaja własny, zdrowy, rozsądek 


si A 


_ piechybnego karkołomiego spadku rubla, 
o P proponowaliśmy obowiązkową 
e & bo wtedy, - kiedy 


jeszcze - istniał 


ze nie był w. stanie legalnie przy- 
rubli. I wtedy nas mie słuchano, 


| też _ wypelnienie tego ważnego zada- 


ą czę bardzo i imudną, jeżeli nie niemożliwą. 
Mówiliśmy też a ustaleniu kursu stałego na 


| ruble, wtedy, gdy kurs rubli nie wiele'stał ni- 


- żej od parytetu 400 rubli — 216 marek, Lecz 
myśl i wskazania idą prędzej, aniżeli czyn, a 


„_ niemożna było wszak we własnym kraju wy- 
-woływać rywalizacji walut i siedliska coraz. 
natarozywszej spekulacji wobec obowiązujące 


go w okupacji austrjackiej obiegu koron i ru- 
ÞU. Jeżeli zarzucaliśmy, premierowi d-rowi 
i Steczkowskiemu, iż nie znał naszych stosun- 
ków i waży je na szali praktyki galicyjskiej, 
fo jednak nie wątpimy, że pojął odrazu, 
wbrew szerokotorowejorjentacji co do rubla, iż 
podstawą naszej waluty, co było «zupełnie 
zgodne z riaszemi uprzedniemi poglądami — 
musi być marka polska raz prawnie wprowa- 


dzona, że iluzjami są życzenia założenia obete 


sie narodowego Banku Emisyjnego z mową 
walutą piątą, a z rublami ober - ostu walutą 
l szóstą, bo na jakiej podstawie, nie mając złota 
ani dewiz mógłby ten bank operować? Czy 
przyjałby w zastaw mble rosyjskie, marki 


miemieckie i polskie, korony austrjackie i ipo 


jakim kursie?,.. Sądzimy, iż premier rozwa: 


żał te pytania dobrze, i chciał : przedewszyst- 
"kiem utrzymać walutę obecną marki polskiej | 


i ją zrobić obowiązującą, jako walutę jedn e- 
go kr aju także w okupacji austrjackiej. 
Wysilki ie dotąd nie przyniosły. rezultatów, 
bo trudno. było znaleźć podstawę dlą oszaco- 


wania kursu koron. Gdybyśmy w swoim eza- 


„sie wziąć chcieli stosunek parytetowy. 100 ru- 


O bli == 216 marek == 244 koron, było to niee 
możliwe choćby z tego. względu, Żę za 244 kos 


ron. wtedy najwyżej można było otrzymać 155 


— 160 marek, a teraz jeszcze mniej. Rząd: pol- 
ski rozumie zapewne caly ciężar swej odpo- 


wiedzialności i cały -ogrom niedoli, w jaki 
wpada olbrzymia część ludności, posiadające: 
ruble w gotowiźnie lub w należnościach. Ale 
w poprzek jego dobrej woli stoi mur granic 


dwóch okupacyj i obecna wartość waluty au | 


strjackiej. 


W czasie okola i unormowanych pod- : 
staw monetarnych rubel złoty jest zupełnie ę 


czemś innem, niż rubel papierowy: w czasie 
wojny, choć byly te dwa „pojęcia identyczne; 
rubel carski jest czemś innem niż rubel Ke- 


renskiego, a potem jeszcze rubel bolszewicki. 


Spałeczeństwo musi ponieść ofiary, lecz z mo- 
żliwie najmniejszym dla siebie uszczerbkiem. 


Konwersja zatem jaknajszybsza jest komiecz-- 


na i pierwszy wniosek rządu polskiego do 
Rady Stanu dąży właśnie do ustalenia kursu 
konwertującego na- zasadach. następujących: 


kurs parytetowy 216, kurs obecny mniejwię” 


cej 125 za 100 rubli, średnio zatem 165 — 175 
“marek za 100 rubli. Nie można odmówić temu 


rozumowaniu logiki z bej racji, iż zarówno 


dłużnik, jak: wierzy ciel powinni coś stracić, 


nie kładąc całego ciężaru na jedną lub drugą 


stronę. | 
= Kto poniesie różnicę? Państwo sama, któ- 


remu może uda się w rozrachunkach wzajem | 


nych z Rosją wyjść na swoje, może nawet z 


czasem coś zyskać, Rząd bolszewicki sam już 


sózumie beznadziejność swojej waluty i chce 
również konwertować ją w nowych. pienią- 
zach, przyznając każdemu posiadaczowi, ru- 
bli 2,000 nowych znaków, a resztę posiadania 
zapisując na dobro właściciela w formie po- 


ezki narodowej hezprocentowej, może kie- 
dyś za lat 30 — 50 mogącej być pokrytą. Rząd : 


"nadzieję, i to coś znaczy. 
Może. żatem w obrachunku z Polską pozostawi 
Jakieś przywileje, a może... każe sobie płacić 
swoje należności tową, obowiązującą u niego 
walutą. 

Pozostają jeszcze do rozwiązania sprawy 
konwersji waluty Tosyjdkiej w okupacji at- 


bolszewicki daje... 


strjackiej i racjonalnego. stosunku kursu ko- 


-rony żak do rubla jak i do marki polskiej. 


Trudne zaiste zadanie, tióreji 1 per do- | 
| radnego Farbsteina. 


konać rząd: o © = 
"Faktem jest, a społec czeńst 
miljony na” całej tej- aferze walutowej, 


| _ stworzonej poniekąd: przez 


—- nie rozumieli nonsensowności dwóch (pięciu) 
—— walut m jednym raju i i nalęgati w Z 4 na pa» 
krywanie starych zobowiązań. rablami.. 


"Weźmy mp. mieruchomość obdłużoną, o 
swoim czasie przed wojną w p = 
Fo postawiona tylko dzięki po- i 
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Zsiązk TWA wydala zakar 


-szacowana Y. 

walucie złotej. 

Terasta. Kred- M 
ych; kig 


Ti swe 


R Pzzewidzieldny ten stan ady, gdy» 


ziewamy ji ZAWSZE s toś liezymy, po- 


i yną właśnie naszych strat i m naszych 
3 tepawodisi, Był potem CZAS, Że | oczekując | 


'regłamenta- 


dowozu rubli i gdyz "Rosji nikt 


sentacji było dla władz polskich 


„wschodzie, lecz i na zachodzie i przed unor- 


"gów. i emisyj państwowych fak jak i w Rosji, 


bilans handlowy i kredyt międzynarodowy 
Saddego państwa. Jeżeli nie. jesteśmy zbiorni- 


we] z Rzeszą niemiecką. Każde z tych rozwią- 
"zań ma inny zupełnie walutowy: punkt widze- 


"Kred.- m. Warszawy ©0 do przyjmowania rat 
4 procentów w markach jest słuszne, bo wa- 


_dżający z Rosji, powinni wcześniej ruble za- 
mienie, na papiery. procentawe hipoteczne i 


kulacji i rozmaitym ujemnym. manipulacjom | 
hipotecznym. 


kie 2 ze zlego położenia. finansowego wie- 
| rzycieli 


W ęgierskie ministerjum handlu odpowiedzieli 


rzom podbijający m ceny obuwia i odzieży... 


M: 


| nazywać zwykliśmy naszych sąsiadów. Mamy 


| leżałoby przedewszystkiem zająć się spraw sami 


F dobrobyt. W licznych sekejach ekspozy tury 


przemysłu międzynarodowego i przyszłych sto- 
| sunków z Polską. By kupić np. w Szwajcarji 


sobia przykład z „kozactwa” ukraińskiego ii- 
‘nas samych i] nicjować taką działalność, która przynieść mo- 


złą orjentację naszych „finansistów”, którzy 


krotnie s esi ; Nes 


swoich wklądców też na dotkliwe stra- 
ty i sam na tem niezgorzej cierpi. | 
„Circulus vitiosus“, któremu do. obr otu 
pomagają dyletanckie 
sieśmy „zbiornikiem rubli Z. talego wiata“. 
Bynajmniej tak nie jest. Zaledwie mała cząst- 
ka t/s na 40 — 45 miljardów 
rubli, a zatem 809 — 900 miljonów jest, a ra 
czej była w naszem posiadaniu. Pozbywamy 
się tych rubli przez sprzedaż i teraz rzeczą 
własnego interesu jest przerwanie przez ban- 


ki polskie wszelkich manipujacyj rublowych, 


awie- 


rozumowania, iż je | 


e o n R | 


a przyjęcie możliwie stałego i kompromisówe- | 


go kursu konwertującego, chociażby po 165 
mk. za 100 rubli i nawet wyłącznie tymczasem 


w okupacji niemieckiej. Czy „udiekanie od | 


rubla — im prędzej tem lepiej“ tylko „w pe- 
wnych okresach i do pewnych terminów“ jest 


siusznem rozumowaniem — śmiemy powąt- 
piewać. Nie widzimy wcale horoskopów, by 
kurs rubli mógł podnieść się przed! zakończe- 


niem calego procesu w ojennego, nietylko na 


mowamiem iw czasie pokcju kursów: wzajem- 
nych i międzynarodowej - wypłacalności. W 
niektórych państwach wojujących cylra diu- 


bywa niewiadomą, a wszystko ustali pokój, 


kiem rubli, to i kurs nasz miejscowy, kurs 
spekulujących banków i bankierów . bynaj- 
mniej nie będzie miarodajnym, Kurs wiaści- 
wy między: Polską a Rosją ustalić mogą tylko 


przyszłe. handlowe stosunki, a te znów zależ- „aj | 


me będą ód politycznego położenia kraju, od 
rozwiazania: anustro-polskiego, czy też samo- 
dzielnego w łączności ekonomiczno - finanso- 


nia i wszelkie sądy i poglądy, sa jeszcze na te- 
raz stronne i przedwczesne. 

Najbliższem zadaniem są: Konwersja mini 
sterjum skarbu, łączność walutowa z okupacją 
austrjacką i takie postawienie sprawy, by to- 
warzystwa kredytowe ziemskie i miejskie, 0- 
raz banki nie byly wskutek obecnych wpłat 
rublowych upośledzone. Postanowienie Tow. 


luta markowa u nas obowiązuje i lokatorowie 
Ww markach komorne płacą. Polacy, przyjeż- 


żzemygłowe. Poza tem należy zapobiec spe- 


Trzeba wydać moratorjum, na 
sumy hipoteczne, a par w walucie obo- 
wiązującej opłacać. > 
Takie powinny być przepisy przejścioyye 
przyszłość może inne podyktow ać, Genera- 
Jizować nie wolno, a ftem mniej ciągnąć wiel- 


-War runków splaty, a tem samem 
niszczyć dobrobyt SARA własnego. 
A Edw. „ Dutlinger, 


S aaga criati Damga eiaei yani 


(e) Ar obuwia w Budapeszcie. Na 
wydanie ten ‘maksymalnych na obuwie przez 


budapeszteńscy sprzedawcy obuwia jednodnio- 
wym strajkiem, który miał miejsce | mbieglego 
tygodnia. Minister handlu Szerenyi oświad- 
czył, że wystąpi energicznie przeciwko speku- 
lacji obuwiem i odzieżą. W Budapeszcie za 
parę źle obrobionych butów żądają do 500 ko- 
ron. U nas jednak nie nie słychać o jakiejś. 
szerszej akcji skierowanej przeciwko paska- 


(e) Ukraińska izba handlowa w Szwajca- 
W „Baster Nachrichten“ z dn. 8 kwietnia 
czytamy, iż p. Gaszenko, upelnomocniony rzą- 
du ukraińskiego, zawiadomił rząd szw ajearski 
o otwarciu w Lozannie ukraińskiej izby han- 


_dłowej. Trudno nie dziwić się celowej przed- | 


„kozactwa” ukraińskiego, jak 


siębiorezości 


w Lozannie licznych reprezentaniów naszego 
aa prowadzących pólitykę „wszethświa- 
towa“ i. „ilantropijną”, ale żaden z nich nie 
pomyślał o tem, że dla przyszłości Polski na- 


gospodarczemi, któreby. ojczyźnie daly chleb. 
politycznej Polski w Lozannie niema ani je- 
dnej, która zajęłaby się zadaniami handlu i 
trochę ryżu, trzeba było aż z Warszawy W wyslać 


Nasze władze puisbwowe pow inny brać 


że realne korzyści. „` (ed.). 
(e) Eksploatacja- ABA w Holandji, jak 


(e). Zakaz WYWOZU "hanknotów w Szwaj- 
Wedlug wiadomości z Zurychu Hada 


wywozu hanzzoaciw 


carji. 


E 


-notują dzienniki berlińskie, obecnie znacznie | 
wzrasta. W ten sposób kraj ten chce sie unie- - 
_załeżnić od dowozu wegla niemieckiego. 
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Zakład jubilerski i 
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A. Lewkowicz i S-ka| 


— Piotrkowska 89 — 
przyjmuje wszelkie roboty i ku- 
puje starą „a izamieniń | - 
na nowe, 4327a=— 


dzieła klósyczna, ar 
roczniki pism ilustrowanych, na- 
wet niekompletne — w różnych 
językach kupuje A. Tuwim. pada 
a 6 m. 10. 4740 -—32 
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